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inspiratorz 


y agresji Hitlera 


Rewelacyjne dokumenty Radzieckiego Biura Informacyjnego o roli 
anglosaskich i francuskich mężów stanu w okresie Monachium 


MOSKWA PAP, — Opublikowana w dniu! 
dzisiejszym przez 'radzieckie biuro informa- 
cyjne druga część komunikatu demaskuje, 
na podstawie tajnych dokumentów niemiec- 
kiego ministerstwa spraw zagranicznych, poli 
tykę Wielkiej Brytanii i Francji wobec Nie- 
misc hitlerowskich w ekresie od r, 1936 de 
1938 r, 

Komunikat stwierdza, że ustępstwa i pobła- 
żliwość rządzących kół “Anglij i Francji wo- 
bec państw faszystowskich, które w r. 1936 
utworzyły blok  wojenno-polityczny, znany 
pod nazwą „Osi Berlin — Rzym“ — zachęca- 
ły jedynie i kierowały Niemcy na drogę pod- 
bojów, 


Zwolennicy „nieinterwencji” 


Odrzucają” politykę bezpieczeństwa zbio- 
rowego, Anglia 1 Francja przeszły na pozycję 
tzw. nieinierwencji, której istotny sens gene- 
zalissimus Stalin scharazteryzował  następu- 
lącymi słowy: „Niech każdy kraj broni się 
przed agresorem, jak chce i jak może, My 
stoimy na uboczu i będziemy handlować tak 
z agresorami jak i z ich oilarami” Stalin 
wskazywał jednocześnie, że polityka nieinter- 
wencji kryje w sobie poważne niebezpieczeń- 
two, gdyż prowadzi ño rozpętania wojny w 
skali światowej, 

Komunikat stwierdza, że dokumenty niemiec 
kiego ministerstwa spraw zagranicznych, któ 
re wpadły w ręce wojsk radzieckich po roz- 
gromieniu Niemiec, świadczą najzupełniej ja- 
sno, iż polityka Anglij i Francji nie zmierza- 
ła do zjednoczenia miłujących pokój państw 
dla wspólnej wałki przeciwko agresji, lecz do 
izolowania ZSRR i skierowania agresji hitle- 
rowskiej na wschód, przeciwko Związkowi Ra 
dzieckiemięzwykorzystując Hitlera jako na- 
rzędzie realizacji swych celów. ; 

Główne wytyczne hitlerowskiej polityki za- 
granicznej były 4loskonale znane Anglii i 
Francji Hitler w swoim czasie wyraźnie 0- 
świadczył, iż Niemcy zrywają z dotychczaso- 
wą polityką ekspansji w kierunku Europy po 
łudniowej i zachodniej, z przedwojenną poli- 
tyką koloniałną i handlową i skierowują 
swój wzrok na wschód, w kierunku Rosji i są 
siadujących z nią państw. 

Dotychczas uważano — głosi dalej komuni- 
kat Radzieckiego Biura Informacyjnego, że 
cała odpowiedzialność za monachijską polity- 
kę zdrady ciąży na rządzących kołach Anglii 
i Francji, na rządach Chamberlaina i Daładie 
ra, Atoli fakt, iż rząd amerykański, publiku- 
jąc niemieckie materiały archiwalne, wyelimi 
nował dokumenty dotyczące porozumienia mo 
nachijskiego, świadczy, iż pragnie on wybie- 
lić bohaterów zdrady monachijskiej, usiłując 
jednocześnie zwałić winę na ZSRR, Dokumen 
ty archiwum niemieckiego ministerstwa spraw 
zagranicznych, będące w rozporządzeniu rzą- 
du radzieckiego, ujawniają liczne dodatkowe 
fakty, demaskujące istotny sens dyplomacji 
państw zachodnich w okresie przedwojennym, 
wykazując, jak bezwstydnie frymarczyły one 
obcymi terytoriami, jak potajemnie  przeina- 
czano mapę Świata, jak ośmielano agresję hi- 
llerowską i jakie czyniono wysiłki, by skiero- 
wać tę agresje na wschód. 


Halifax prononuje przyłączenie Anglii 
i Francji do osi Berlin-Rzym 


Jednym z takich dokumentów jest steno- 
gram poufnej konferencji, odbytej w Ober- 
salzbergu w r. 19387 między Hitlerem a anqiel- 
skim min, spraw zagranicznych 'Halifaxem 
w obecności niemieckiego ministra spraw za- 
granicznych von Neuratha, 

Na konferencji tej lord Halifax oświadczył, 
że „zarówno on, jak i inni członkowie rządu 
angielskiego, w całej pełni zdają sobie spra- 
wę z.olbrzymich osiągnięć fuehrera nietylko 
w samych Niemczech. W wyniku bowiem u- 
nicestwienia komunizmu w swym kraju, zagro 
dził on drogę komunizmowi dg Europy zacho- 
dniej, wobec czego Niemcy mają pełne pra- 
wa, uważać się za bastion zachodu przeciwko 
bolszewizmowi, 

Halifax stwierdzi, że „nie powinno odno- 
sić się wrażenia, jakoby , „oś Berlin — Rzym” 
lub dobre stosunki między Londynem i Pary- 
żem mogły ucierpieć na skutek zbliżenia nie- 
miecko-angielskiego. Gdy w wyniku tego zbli 
żenia niemiecko- angielskiego grunt zostanie 
przygołowany, 4 wielkie mocarstwa zachodnio 


europejskie powinny wspólnie stworzyć pod- 
stawę na której może być ustalony trwały 
pokój w Europie", Innymi słowy, Halifax w 
imieniu rządu angielskiego jeszcze w r, 1937 
zaproponował Hitlerowi eż Anglii 
i Francji do „osi Berlin — 

Przyjęcie tej propozycji Ride: uzależnił od 
tego, by Niemcy nie były traktowane „jako 
państwo, na którym ciąży moralne lub mate- 
riałue piętno traktatu wersalskiego”, 

W odpowiedzi Halifax oświadczył, iż „Angli 
cy są realistami i przeświadczeni, być może 
bardzej niż inni, że błędy dyktatu wersałskie- 
go winny być naprawione”. Na poparcie tego 
twierdzenia, Haliiax wskazał na rolę Anglii 
w przedterminowej ewakuacji Nadrenii, przy 
rozwiązywaniu problemu odszkodowań itd, 

Ze stenogramu rozmowy między Hitlerem a 
Halifaxem wynika dalej, iż rząd angielski 
przychylnie ustosunkował się do  hitlerow- 
skich planów „przyłączenia" do Niemiec 
Gdańska, Austrii i Czechosłowacji, 


Po przedyskutowaniu z Hitlerem proble- 
mów rozbrojenia i Ligi Narodów oraz stwier- 
dzeniu, że wymagają one dalszego omówienia, 
Halifax oświadczył, że „wszystkie inne zagad- 
nienia, do których zaliczył również «sprawę 
Gdańska, Austrii i Czechosłowacji, można 
scharakteryzować w tym sensie, iż dotyczą one 
zmian w systemie europejskim, zmian, które 
prawdopodobnie prędzej lub później nastąpią. 
Amglii zależy jedynie na tym, by zmiamy te 
nastąpiły w drodze pokojowej ewolucji i by 
można było uniknąć metod, które wywołałyby 
dalsze wstrząsy „NIEPOŻĄDANE ANI PRZEZ 
FUEHRERA, ANI PRZEZ INNE KRAJE". 


Tak więc — stwierdza komunikat .Radziec- 
kiego Biura Informacyjnego — 
KONFERENCJA HITLER — HALIFAX NIE 
BYŁA ZWYKŁYM SONDOWĄNIEM OPI- 
NII W DRODZE . DYPLOMATYCZNEJ, 


| LECZ ZMOWĄ, TAJNYM POROZUMIE- 


NIEM MIĘDZY RZĄDEM "ANGIELSKIM 


Tajna konferencja Hitler 


Niemniej rewelacyjny jest stenogram roz- 
mowy między HITLEREM a ambasadorem bry- 
tyjskim w Niemczech HENDERSONEM, prze- 
prowadzonej w obecności Ribbentropa w dniu 
3 marca 1938 raku. 

Na wstępie Henderson podkreślił POUFNY 
CHARAKTER tej narady i zastrzegł się prze- 
ciwko zakomunikowaniu jej treści rządowi 
francuskiemu; belgijskiemt, portugalskiemu 
lub włoskiemu, które zostaną jedynie zawia- 
domióne, iż rozmowa taka się odbyła i że do- 
tyczyła spraw interesujących Niemcy i Anglię, 

W toku rozmowy Henderson w imieniu 


rządu angielskiego podkreślił, iż ma ona 
ua celu stworzenie podstaw dla SZCZE- 
REJ I SERDECZNEJ PRZYJAŹNI Z NIEM- 
CAMI, Nie zgłaszając żadnych” sprzeci- 
wów wobec żądań Hitlera „Zjednoczenia 
Europy bez Rosji”, Henderson przypom- 
niał, że Halifax — podówczas minister spr. 


zagranicznych = ZAAKCEPTOWAŁ 
ZMIANY TERYTORIALNE, JAKICH 
NIEMCY ZAMIERZAŁY DOKONAĆ 


W EUROPIE. Propozycja angielska zmie- 
rza do udziału w takim ROZSĄDNYM 
uregulowaniu. ; 


Oddano Hitlerowi Austrię 


W dalszym ciągu rozmowy Henderson 
oświadczył, iż Chamberlain wykazał wiele 
męstwa, gdy nie zwracając na nikogo uwagi, 
zerwał maskę z takich frazesów międzynarodo- 
wych, jak bezpłeczeństwo zbiorowe itp... i 

Henderson dodal, iż ANGLIA GOTOWA 
JEST USUNĄĆ WSZYSTKIE PRZESZKODY 
I ZAPYTUJE NIEMCY, CZY ZE SWEJ STRO- 
NY GOTOWE SĄ TO SAMO UCZYNIĆ. 


Gdy Ribbentrop zauważył, iż poseł brytyj- 
ski w Wiedniu czynił von Pappenowi zarzuty 
z powodu wydarzeń w Austrii, Henderson 
skwapliwie odżegnał się gd - oświadczenia 
swego kolegi, podkreślając, iż „osobiście czę- 
sto wypowiadał się za Anschlussem". 

W 9 dni po tej rozmowie — 12 marca 
1988 roku HITLER  ZAANEKTOWAŁ 
AUSTRIĘ, nie napotykając ņa żadne prze- 


A HITLEREM, ZASPAKAJAJĄCYM 
ZABORCZE JEGO APETYTY KOSZTEM 
INNYCH. KRAJÓW. 

W związku z powyższym komunikat Ra 
dzieckiego Biura Informacyjnego przytacza 
oświadczenie ministra Simona, złożone w par- 
lamencie angielskim 21 lutego 1938 r., w któ- 
rym stwierdził on, że WIELKA BRYTANIA 
NIGDY NIE UDZIELAŁA AUSTRII JAKICHŚ 
SPECJALNYCH GWARANCJI NIEPODLEG- 
ŁOŚCI. Komunikat podkreśla, iż było to świa- 
dome klamstwo, gdyż gwarancje takie zawie- 
ra zarówno pakt wórsalski, jak i traktat 
w Saint-Germain, 

W tym samym czasie premier brytyjski 
Chamberlain oświadczył, iż AUSTRIA NIE 
MOŻE LICZYĆ NA ŻADNĄ OBRONĘ ze stro- 
ny Ligi Narodów. 

W ten eposób — zaznacza komunikat Ra- 
dzieckiego Biura Informacyjnego — CZOŁO- 
WI POLITYCY BRYTYJSCY  ZACHĘCAŁI 
HITLERA DO AGRESJI. 


- Henderson 


ciwakcje ze strony Anglii i Francji. Je- 
dymie Związek Radziecki — przypomina 
komunikat Radzieckiego Biura Informacyk 
hego — podniósł podówczas swój GŁOS 
OSTRZEGAWCZY i ponownie zwrócił się 
z apelem o zorganizowanie zbiorowej 
obrony niepodległości ktajów, którym za- 
grażała agresja. 


Jeszcze 17 marca 1938 roku rząd radziecki 
w specjalnej nocie stwierdził, iż gotów jest 
„przystąpić do omówienia z innymi państwa- 
mi w Lidze Narodów lub poza jej ramami 
praktycznych kroków, „któreby zahamowały 
dalszy rozwój agresji i usunęły wzrastające 
niebezpieczeństwo nowej wojny światowej”. 

Odpowiedź rządu angielskiego na notę ra- 
dziecką świadczyła, iż NIE CHCE ON CZY- 
NIĆ PRZESZKÓD HITLEROWSKIM PLANOM 
AGRESJI, 

Nota stwierdzała, iż — zdaniem rządu Jego 
Królewskiej Mości — konferencja mająca na 
cełu podjęcie „ZGODNEJ AKCJI PRZECIW- 
KO AGRESJI, NIE KONIECZNIE WYWRZE 
POMYŚLNY WPŁYW NA PERSPEKTYWY 
POKOJU w EUROPIE". 


Zabór Sudetów na zlecenie Anglii i Francji 


Następnym etapem agresji niemieckiej i przy 
gotowamia do wojny w Europie było zagamię- 
cie przez Niemców Czechosłowacji. 

To ważne posunięcie w kierunku rozpętania 
wojny w Europie mogło być dokonane przez 
Hitlera jedymie przy bezpośrednim poparciu 
ze strony Wielkiej Brytanii i Francji. 

Jeszcze 10 lipca 1938 roku ambasador nie- 
miecki w Londynie, Dirksen, doniósł swemu 
rządowi, że „osiągnięcie kompromisu z Niem 
cami stanowi jeden z najistotniejszych punk- 
tów polityki brytyjskiej” i że „rząd brytyjski 
przejawia w stósunku do Niemiec maximum 
zrozumienia”. 

W raportach swych Dirksen podkreślał, że 
rząd brytyjski odnosi się z całkowitym zrozu- 
mieniem do żądań Niemiec w sprawie odst- 
necia Związku Radzieckiego od decydowania 
o losach Europy oraz odebrania Lidze Naro- 
dów decyzji w sprawach europejskich. 

W ten sposób — stwierdza Radzieckie Biu- 


zwołuje na dzień 14, bm. o godz. 
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Wojewódzka Komisja Porozumiewawcza Stronnictw Demokratycznych w Łodzi 
16-ej w lokalu Urzędu Wojewódzkiego Łodzi 
nl, Ogrodowa Nr. 15 (sala Wojewódzkiej Rady Narodowej) 


KONFERENCJĘ ORGANIZACYJNĄ 
a pown pó” ra: a z co sk; a u rocznicy 


Na konferencjęszaprasza się przedstawicieli organizacji politycznych, społecznych, 
młodzieżowych oraz przedstawicieli nanki, literatury, sztuki i prasy, 


to Informacyjne — nastąpiło pomiędzy rządem 
brytyjskim a Hitlerem zasadnicze porozumie- 
nie w istotnych kwesłiach międzynarodowych. 
Nie trzeba przypominać znanych faktów, do- 
tyczących bezpośrednio ugody monachijskiej, 
lecz trzeba pamiętać, że 29 września 1938 roku 
lo znaczy 4 dni po spotkaniu Hitlera z Cham- 
berlainem, który przybył samolotem do rezy- 
dencji Hitlera w Berchtesgaden, rzady bry- 
tyjski i francuski zażądały od Czechosłowacji 
odstąpienia Niemcom obszarów sudeckich. 
Rządy brytyjski i francuski motywowały swe 
żądanie tym, że bez odstąpienia Sudetów 
utrzymanie pokoju i zabezpieczenie żywotnych 
interesów Czechosłowacji byłoby rzekomo nie. 
możliwe. ANGIELSCY f FRANCUSCY OPIE- 
KUNOWIE AGRESJI HITLEROWSKIEJ USI- 
ŁOWALI ZAMASKOWAĆ SWĄ ZDRADĘ O- 
BIETNICĄ MIĘDZYNARODOWYCH GWA: 
RANCJI NOWYCH GRANIC CZECHOSŁO- 
WACJI. 


ELU ULLA 


W dniu 20 września 1938 roku 
czechosłowacki odpowiedział na żądania 
brytyjsko - francuskie podkreślając, że 
zadośćuczynienie tym żądaniom równało- 
by się „dobrowolnej amputacji" Republi- 
ki Czechosłowackiej, Rząd praski zwracał 
uwagę, że „sparaliżowanie i okaleczenie 
państwa czechosłowackiego _wywołałoby 
głębokie przemiany polityczne w Europie 
wschodniej i środkowej”. 

Równowaga sił w tym rejonie równisż 
zostałaby naruszona, co pociągnęłoby za 
sobą daleko idące konsekwencje również 
dła innych państw europejskich a przede 
wszystkim dła Francji. 

Rząd czechosłowacki zwracał się w 
swej odpowiedzi do rządów Anglii i Fran 
cji z „ostatnim apelem”, wzywając je do 
ZMIANY DECYZJI I PODKREŚLIŁ, ŻE 
LEŻY TO NIE TYLKO W INTERESIE 


rząd 


CZECHOSŁOWACJI, ALE 1 POKOJU 

EUROPEJSKIEGO. 

„Jednakże — stwierdza Radzieckie Biuro 
Informacyjne — rzady angielski 1 francuski 
pozostały niewzruszonę”. 

Następneqno dnia rząd brytyjski przesłał 
rządowi czechosłowackiemu notę, w której 
uprzedzał, że w razie odrzucenia propozycji 


francusko = brytyjskiej, może powstać sytua- 
cja, za rozwój której rząd angielski mie może 
wziąć na siebie żadnej odpowiedziallności, 


Układ Monachijski 


W dniach 29 i 30 września 1938 roku, od- 
było się w Monachium spotkanie, w którym 
wzięli udział HITŁER, €HAMBERRAIN, MOS- 


{Giog dalszy na sir. 2-24} 


Str. Z 


(Ciąg dalszy ze str. 1-ej) 
SOLINI 1 DALADIER. Spotkanie to była zo- 
kończeniem haniebnych targów, w czasie kłó. 
rych główni uczestnicy spisku przeciwko po- 
kojowi całkowicie uzgodnili swe stanowisko. 
Los Czechosłowacji został zdecydowany 
bez najmniejszego jej udziału w pertrakta- 
cjach. Przedstawicieli Czechosłowacji zapro- 
szono do Monachium jedynie po to, by zako- 
munikować im wyniki zmowy, btórą uknuli 
między sobą imperialiści. Postępowanie Anglii 
i Francji nie pozostawiało żadnej wątpliwości 
co do tego, że niesłychana zdrada ze strony 
s=qiów bryłyjskiego i francuskiego w stosun- 
ku do narodu czechosłowackiego nie była po- 
sunięciem przypadkowym w polityce tych 
państw, lecz zasadniczym ogniwem polityki, 
mającej na celu skierowanie agresji hillerow- 
skiej przeciwko Związkowi Radzieckiemu. 
Istotny sens zmowy monachijskiej został 
zdemaskowany w ośwfadczeniu Stalina, który 
stwierdził, że „NIEMCOM ODDANO OBSZA- 
RY CZECHOSŁOWACKIE JAKO NAGRODĘ 
ZA OBIETNICĘ ROZPOCZĘCIA WOJNY 
PRZECIWKO ZWIĄZKOWI RADZIECKIEMU". 
Festota polityki francuskich i angielskich 
kół rządawych została mdemaskowana przez 
Stalina na XVIII zjeździe WKP(b) w marcu 
1939 roku. 
„Polityka. nieińnterwencji — powiedział 
wówczas Stalin — oznacza pobłażarnie na- 
pastnikom w rozpętywaniu wojny — a co 
za tym idzie, przekształcenie jej w wojnę 
światową. W polityce nieinterwencji prze 
bija dążenie, chęć  nieprzszkadzania na- 
pastnikom w ich niecnej robocie, nieprze- 
szkadzania, powiedzmy, Japonii w uwikła- 
niu się w wojnie z Chinami, a jeszcze !e- 
piej ze Związkiem Radzieckim, nieprze- 
szkadzania, powiedzmy, Niemcom w ugrzę 
źnięciu w sprawach europejskich, w uwi- 
ktaniu się w wojnie ze Związkiem Radzie- 
ckim, pozwolenia wszystkim uczestnikom 
wojny, aby głęboko ugrzęźli w odmęcie 
wojny, skrytego zachęcania ich do tego, 
Bozwolenia im, aby się wzajemnie oslabí- 
li i wyczespali, A polem, gdy dostalecz- 
nie osłabną — wkroczenia na widownię ze 
świeżymi siłami, wystąpienia, oczywiście 
„w interesie pokoju” 1  podyktowania 
swoich warunków osłabionym  uczestni- 
kom wojny”, i 
Radzieckie Biuro Informacyjne stwierdza, 
© w kołach demokratycznych wielu Krajów, 
a w-tej liczbie i w Stanach Zjednoczonych, 
Wielkiej Brytanii i Francji ugoda monachij- 
ska spotkała się ze stanowczym poląpieniem 
i wywołała ohurzenie. O stosunku tych kół do 
zdrady monachijskiej dokonanej przez rządy 
angielski i irancuski, można sądzić z książki, 
wydanej w Stanach Zjednoczonych przez Say- 
ersa Khana pt, „Tajna wojna przeciwko Zw. 
Radzieckiemu”. 

_„Gdy rządy Niemiec hitlerowskich, włoch 
faszystowskich oraz Anglii į Francji podpisa- 


Cześć Jego pamięci! 


ZEONID SOŁOWIEW 


PRZYGODY JS AZDINA 


Osioł który przez te długie lata poz- 
nát wspaniale charakter swego pada, nie 
czekając rozkazów, sam skierował Się w 
stronę sadzawki. 

— Co się stało? Kogo zabili? Kogo o- 
kradli? — krzyknął Chodża Nasredin, 
kierując osła wprost na największe sku- 
pisko. — Heijże! rozstąpcie się, drogę! 
Droge! 

Gdy przedarł się wreszcie przez tłum, 
i podjechał do Skraju dużej okrytej żół- 
tą pleśnią sadzawki, ujrzał padzwyczaj- 
ny obraz, 

W odłegłości trzech kroków od brzegu 
tonal człowiek; wypływał i znów pogrą- 

"żał.sią w wodzie, a na powierzchuii uka- 
żywały sią duże pęcherze. 

Wzdłuż Skraju sadzawki biegało mnó- 
stwo ludzi, Wyciągalj ręce do tonącego, 
starali się uchwycić go za Płaszcz, lecz 
bezskutecznie, choć dzieląca ich odie- 
głość wynosiła najwyżej pół łokcia, 


Dnia 12 lutego b. r, zginął tragiczną śmiercią 


tow. GERSZON DUA-BOGER 


długoletni działacz rewolucyjnego ruchu robotniczego w Polsce, uczestnik walk 
w Hiszpanii, organizator kompanii im. Botwina, 


PRZEKŁAD Z 
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ły układ mionachijski — piszą autorzy tej] 
książki, — spełniły się marzenia światowej 
reakcji o antyradzieckim „świętym przymie- 
rzu”, pielęgnowane ód roku 1918. 

Układ mandchijski pozostawił Związek Ra- 
dziecki bez sojuszników. 

Pakt francusko - radziecki, kłóry był 
kamieniem węgielnym zbiorowego bezpie 
czeństwa w Europie — został pochowany. 
Sudety słały się częścią hitlerowskiej Rze 
szy, Przed hordami hitlerowskimi otwar- 
lo szeroko bramę na wscltód. 

Radzieckie Biuro Informacyjne podkreśla, 
że ze wszystkich wielkich mocarstw jedynie 
Zwiazek Radziecki caynnie występował w o- 
bronie niezależności i praw narodowych Cze- 
chosłowacji, Usiłując usprawiedliwić się wo- 
bec opinii publicznej rządy Wielkiej Brytamii 
i Francji stwierdzaty z całą obłudą, że nie 
wiedziały rzekomo, czy Zwiazek Radziecki 
wypełmi swe zobowiązania wobec Czechosło- 
wacji, wynikające z układu o wzajemnej po- 
mocy. Było ło świadomym fałszem, gdyż rząd: 
radziecki stwierdził publicznie swą gotowość 
wystąpienia u boku Czechosłowacji przeciwko 
Niemcom, zgodnie z postanowieniami układu, 
przewidującego jednoczesne wystąpienie Fran 
cji w obronie Republiki Czechosłowackief. Jed 
nakże Francja odmówiła spełnienia swego o- 
bowiązku., 

Mimo to w przeddzień ZMOWY MONA- 
CHIJSKIEJ, rząd radziecki oświadczył pono- 
wnie, że wypowiada się za zwołaniem konfe- 
rencji międzynarodowej dla powzięcia odpo- 
wiednich kroków w celi przyjścia Czecho- 
słowacji z pomocą i w celu zachowania po- 
koju. > 

Gdy Rzesza hitlerowska dokonała zaboru 
Czechosłowacji i gdy rządy krajów imperiali- 
stycznych uznawały jeden po, drugim ten iakt, 
rząd radziecki w nocie z dnid 18 marca 1939 p 
potępił zabór Czechosłowacji, dokonany przez 
Niemcy hitlerowskie za zgodą i przy poparciu 
Anglii 1 Francji. Rząd radziecki określił ten 
zabór jako akl samowoli, przemocy i agresji. 
W tej samej nocie rząd radziecki podkreślił, 
że posuńjęcia Niemiec hitlerowskich stanowią 
groźbę dla pokoju, że naruszają one równo- 
wagę polityczną w Europie środkowej i po- 
tęgują stan napięcia i niepokoju: 

Sprawa la nie ograniczyła się do oddania Hi- 
tlerowi Czechosłowacji. 

Rządy Wielkiej Brytanii í Francji za- 
warty uklady polityczne z Rzeszą hiflero- 
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wską. Chamberain podpisat z Hitlerem 
deklarację, która stwierdzała, że słosunki 
niemiecko - angielskie mają dla obydwu 
krajów pierwszorzędne znaczenie, że „po- 
rozumienie morskie”, zawarte między 
Niemcami a Anglią jest symbolem życze- 
nia obu narodów nie prowadzenia nigdy, 
więcej wojny przeciwko sobie. t 


Deklaracja podkreśla, że rządy angielski i” 


niemiecki są zdecydowane rozważyć inne kwe: 
slie obchodzące oba kraje i dążyć w przysz-| 
łości do nsunięcia wszelkich czynników, mo-, 
gących wywołać nieporozumienie tak, aby u- 
latwić utrzymanie pokoju w Europie, i 

RADZIECKIE BIURO INFORMACYJNE! 
STWIERDZA, ŻE POROZUMIENIE CHAM-, 
BERLAIN — HITLER STANOWIŁO BRYTYJ-| 
SKO — NIEMIECKĄ DEKLARACJĘ O NIE- 
AGRESJI. > 

6 grudnia 1938 roku podpisana została 
przez ministrów Bonneła i Ribbentropa francu- 
sko „ niemiecka deklaracja, analogiczna do 


jdeklaracji brytyjsko - niemieckiej, Deklaracja 


stwierdzała, ża RZĄDY NIEMIECKI I FRAN- 
CUSKI DOSZŁY DO PRZEKONANIA, ŻE PO- 
KOJOWE 1 DOBRE SĄSIEDZKIE STOSUNKI 
STANOWIĄ JEDEN Z ISTOTNYCH WARUN- 
KÓW .KONSOLIDACJI STOSUNKÓW EURO- 
PEJSKICH I ZACHOWANIA POKOJU, 


_ Deklaracja stwierdza, że pomiędzy Francją 


inspiratorzy agresji Hitlera 


a Niemcami nie mia żadnych spornych kwe- 
stii terytorialnych i że granice fmcusko-nie- 
mieckie są ostateczne. W konkluzji deklara- 
cja podkreśla że oba rządy postanowiły na- 
radzać stę między sobą w wypadku jakichkol 
wiek komplikacji międzynarodowych, 

Porozumienie Bonnet — Ribbentrop stano- 
wiłą francusko-niemiecką deklarację o niea- 
gresji, 

Radzieckie Biuro Informacyjne stwierlza, że 
zawarcie tych porozumień oznaczało, iż Wiel- 
ka Brytania i Francja podpisały «z Hitlerem 
pakty o nieagresji. W tych porozumieniach 
z Rzeszą hitlerowską ujawniały się w sposób 
zupełnie niedwuznaczne dążenia rządów an- 
glelskiego i francuskiego odwrócenia od sie- 
bie groźby agresji hitlerowskiej w nadziei, że 
układ monachijski oraz inne podobne porożu 
mienia skierowały ostrze agresji hitlerow- 
skiej na wschód — w kierunku Związku Ra- 
dzieckiego, 

‘nW ten sposób — stwierdza Radzieckie Biu 
ro Informacyjne — stworzone zostały warun- 
ki polityczne, niezbędne dla „zjednoczenia 
Ewropy bez Rosji”, 

Rozwój wypadków szedł po linii całkowitej 
izolacji Zwigyku Radzieckiego, 

Radzieckie Biuro Informacyjne rapowiada 
ogłoszenie dalszych dokumentów dotyczących 
stosunków rządów Angi i Francji z rządem 
hitlerowskim 


. 


Strącenie 2 Sam 


olotów tureckich 


nad terytorium Bułgarii 


SOFIA (PAP). Dnia 9 lutego rb. przed 
południem 2 samoloty tureckie typu „Spit- 
fire" przeleciały granicę bułgarsko-turecką, 
udając się w kierunku wsi Rezowo. Osiągną- 
wszy ten punkt skręciły na północ i polecia- 
ły wzdłuż wybrzeża morza Czarnego w kie- 
runku miasta Burgas na terenie Bułgarii. 

Samoloty te, które unosiły się ponad zie- 
mią na wysokości 150 — 300 m. przy dosko- 
nałej widzialności dotarły do miasta Sozo- 
poł położonego w Bułgarii w odległości 55 
km. od granicy. Nie zważając na ostrzegaw- 
cze sygnały bułgarskiej straży pogranicznej 
krążyły one nad Sozopolem l okolicami na 


Zacięte: walki.w Grecji 


RZYM (PAP). .Roźgłośnia Wolnej Grecji jzłożone z=€zterech batalionów=i zajęły mia- 


komunikuje, 6 zakończeniu* wielkiej Poza 


która trwała trzy dni w pobliżu Agrinion. 
(Grecja środkowa). Żołnierze generała Mar- 
kosa rozproszyli siły monarcho-faszystowskie 
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ZOFII BEYLIN 


— Daj rękę! Daj! Daj! — wołali, 

Tonący iednakże jakgdyby ich nie sty- 
Szał i nie podawał ręki, a równomisrnie 
pogrążał się w wodę i znów wypływał. 


| równocześnie z jego wędrówikarni na 
dno i z powrotem. po sadzawce rozcho- 
dzity się leniwe fale i z cichym pluskiem 
odbiiały Się o brzeg. 

— Dziwne! — powiedział Chodża Nas- 
tredin, obserwując. — Bardzo dziwne. Ja 
ka może być tego przyczyna? Dlaczego 
tonący nie wyciąga ręki? Może jest zrę- 
cznym nurkiem į jest to gra © jaki za- 
kład ale dlaczego w takim razie iest w 
płaszczy ? 

Chodża Naśredin zamyślił się. Gdy tak 
rozmyślał, tonący zdążył zanurzyć się 
cztery: razy w wodzie, przy czym Za KOż 
dym razem wciąż dłużej przebywał na 
dmie, ć 

— Bardzo dziwne — powtórzył Cho- 
dżą Nasredin nieco speszony. — Żatze- 


steczko Axgros-Vlassis. 

Według doniesień agencji Elefteri Ellada, 
inicjatywa działań wojennych % całej Grecji 
spoczywa w reku armii demokratycznej. 
Gwałtowne walki toczą się w Macedonii środ- 


kowej, na Krecie, w Tessalii i na Peloponezie. mowy: 


WŁÓKNI z 


Początek seansów: 


W dnè powszednie 15, 17, 19, 
W niedz, i święta 13, 15, 17, 19, 21 


Własność: M PEA, 
Wytwórnla: 20th Century Fox 


Eksploatacja: P. P, „Film Polski" 
1120-K 


wysokości 150 m. 

Bułgarska straż graniczna otworzyła wów- 
czas ogień z artylerii przeciwlotniczej. W re- 
zultacie jeden samolot runął do morza w od- 
ległości 200 metrów od brzegu, drugi zaś 
został stracony 5 km. na północ od Sozopola. 

Pilot jednego z samolotów sierżant turec- 
kich sił lotniczych Kemal Mendetes został 
zabity, ppor. Talia Julki został lekko ranny, 
obaj nosili mundury wojskowe. 


Ambasador Rumunii 
u Prezydenta R? 
WARSZAWA (PAP). W związku ze zmła- 
ną ustroju w Rumunii w dniu 12 bm. amba- 
sador RZE: i pełnomocny ludowej 
republiki Rumi fi w warszawie p. Jon Ral- 
ciu <złóżyłsnowe Aisty |uwierzyżAlniające 


Zgon Eisensteiną 


MOSKWA (PAP), Zmarł tu po ciężkiej 
chorobie przeżywszy 50 lat prof. Sergiusz 
Eisenstein, znakomity radziecki reżyser fil- 


DZIS PREMIERA! 
SONIA HENIE i TYRONE POWER 


w filmie muzycznym produkcji amerykąńskiej 


DZIEWCZĘ z PÓŁNOCY 


Muzyka: IRVING BERLIN 


Reżyser: SIDNEY LANFIELD 


Film po zejściu z ekranu kina „WŁÓKNIARZ” 
będzie wyświetlany w kinie „ROBOTNIK“ 


kaj tu — powiedział do osła, — a ja po- 
dejdę bliżej. 

Tym razem tonący pogrążył się gic- 
boko i nie zjawił się tak długo, że niekcó 
rzy na brzegu zaczęli się modlić:o spokój 
iego duszy. Ale nagle znów wypłynął: 

— Dawaj! Dawaj! — krzyczeli ludzie, 
wyciągając do niego ręce, ale ten apoj- 
rzawszy białymi oczami, nie wyciągnął 
ręki a znów bezszumnnie pogrążył się na 
dno, y 
- — Ach, wy niedomyślni dziwacy! 
powiedziat Chodża Nasredin. — Czy nie 
widzicie po jego drogim płaszczu, i jed- 
wabnym zawoju. że jest to mułła aiho 
bogaty wielmoża? I czy dotychczas nie 
poznaliście charakteru muiły i wiernoży, 
i nie wiecie, jakim sposobem należy wy- 
ciągać go z wody? | 

— Wyciągaj prądzej, jeśli wiesz żak! | 
— zawołali w ttumie. — Ratm zo! Oto 
się ukazał. Wyciągaj!, 

— Zaczekajcie! — odpówiedział Cho-| 
dżą Nasredin, — Nie skończyłem jesz- 
cze swojej mowy. Gdzie, pytam was, 
spotkaliście mułłę lub wielmożę. aby ko- 
muś cośkolwieg dawał? Zapamiętajcie © 
ignoranci: mułła i wielmoża nigdy nic 
nie daje, on tylko Śierze! I wyciągać ich 
z wody trzeba naukowym sposobem, Zgo 
dnie z właściwościami ich charakteru. 
Oto patrzcie! 


— Ale już sią Spóźniłeś — krzyczeli E 
ttumu. — On już więcej nie wypłynie! 
— Czy wy myślicie, że duchy wodne 
tak prędko przyjmą do siebie mute lub 


wielmożę? Mylicie się. luuliy wodne M 
starają się wszelkimi sposobami pozbyć 
się go. 

; fD., c. n.) 
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Jedność robotnicza w Rumunii 


Ww” sułe zamieszczonym w organie central 

W; KPR, SCANTEIA sekretarz generalny 
partii tow, Georghiu Dei, po stwierdzeniu, że 
realizacj jdf jedności organicznej partii proleta- 
ffału jest w Rumunii owocem słusznej polity- 
ki jednolitego frontu dodaje: „Zdaniem naszym 
w kraju istnieją obiektywne i subiektywne 
przesłanki dla realizacji tej jedności”. 


stotnie, W chwili obecnej pęd do jedno- 

ści ogarnął nietyłko masy robotnicze, lecz 
również szerokie rzesze pracujących miast i 
wsi. W połowie styczńia odbyło się zjeadnocze- 
nie rumuńskiego ZWM z organizacją młodzie- 
ży socjaldemokratycznej W jakiś czas potym 
— połączenie chłopskiej partii Alexaadrescu 
z Frontem Oratzy prem. Groza, Jednocześnie 
realizowane jest zjednoczenie wsżystkich de- 
mokrątycznych organizacji kobiecych, 


p“ Partia Komunistyczna Rumunii, która 
odegrała dacydującą roię w odrodzeniu 
kraju posi ada prz eszło 800 tys. członków. w tym 
połowę chło pów. Znacznie rozbudowała swe 
wpływy parlia socjalistyczna, Zjednoczone 
związk ti zawodowe obejmują  przylłaczającą 
większość robotników przemysłu i robotników 
rolnych, urzędników i pracowników przemy 
słowych, Sukcesy swe zawdzięczają partie ro- 
botnicze jednolitemu frontowi, który zawarty 
w ostatnim etapie wojny — jeszcze przed wy- 
zwoleniem kraju — stał się siłą kierowniczą 
Frontu Narodowo- Demokratycznego oraz dźwi 
gnią przemian demokratycznych przezeń prze- 
prowadzonych, 
w artykule poświęconym sprawie jedności 
robotniczej w Rumunii członek CK KPR 
tów. Anna Pauker pisze: 

„Front jednolity nie był oczywiście idyl 
lą, ponieważ nie uważaliśmy go za współ- 
pracę „samą w sobie" lecz za jedność 0- 
partą na wspólnych zasadach. Nietyłko w 
PSD lecz w KP występowała nieraz szkod- 
liwa tendencja poświęcania zasad, pomi- 
Jania milczeniem błędów, poło, by nie 
psuć stosunków", 


Doyczyto to w pierwszym rzędzie kryt- 
tycznego zakrętu w historii PSD, gdy wy- 
stąpiła w niej inspirowana przez prawico- 
wych socjalistów Zachodu dywersja Petrescu, 
Rózbita przez demokrację prohitlerowska re- 
akcja rumuńska, która po kleste Hitlera prze- 
szła na służbę imperializmu anglosaskiego. 
chciała w PSD uwić sobie gniazdo, by w opar- 
mu o nią spróbować odegrać się, Podobnie 
jak w Polsce dywersja WRN — miała anty- 
jednolitofrantowa grupa Petrescu. stać się 
ostatnią kartą imperializmu, gdy inne pseudo- 
demokratyczne manewry zawiodły. Ale Felre- 


FORYTOONPEEPNYMALNŁPULTLEOTYFRYLNCŁ ERTER 


(Gr dy w Eropie zachodniej grasujący bez 
karnie komiwojażerowie imperial zmu ame- 
rykańskiego pracują goraczkowo — przy 
usłużnej pomocy marshallowskich socjalis- 
'tów prawicowych — nad rozbicem ruchu 


robotniczego i Światowej Federacji Zw, 
"Zaw, — w krajach Europy, które zerwały 


scu nie udaje się rozbić jednoliiegó frontu. 
Został on wykluczony z partii w marcu 1946 
r. jeszcze zanim później — na proce$ie Maniu 
— ujawniony został tajny ńtkład o współpra* 


cy, który podpisał ze spiskowcami treakcyj- 
nymi, " 
K onsokdacja frontu robotniczego oparła 


się zatem na współdziałaniu partii w kwe- 
sliach zasadniczych, na konfroniowaniu ich 
linii politycznych w toku współpracy zarówno 
kierownictwa, jak i organizacij w terenie, 
Współpraca ta nieograniczała się do Zawiera- 
nia bloku wyborczego, ale dotyczyła wspól- 
nej kierowniczej roli jednoWiega frontu w 
kampanii wyborczej fronlu demokratycznego. 
Konsolidacja frontu robotniczego była wyni- 


320 tys. mir. tkann i setki 


Przemwsł wełniany rozpoczął tok pro- 
dukcyjny 1948 pod dobrymi atspicjami. 
Miesiąc styczeń przyniósł mu wykonanie 
planu z nadwyżką we wszystkich ważniej- 
szych działach produkcji, Najlepiaj: spi- 
sały się mprzędzalnie czesankowe, które 
wykonały plan w 113,4 proc., produkując 
pomad 600 tysięcy kg przędzy. Przędzałnie 
zgrzebne dały ponad plan 220 tysięcy kg 
przędzy, co oznacza przekroczenie planu 
w 1122 proc, Tkalnie wyprodwkowały 
3.660.009 metrów, przekraczając plan 
o 320000 m i wykonując go w 109,6 proc. 
Również wykończałnie wypełniły plan 
w 109,5 proc. à; 

Najwyższy odsetek przekroczenia płanu 
wykazały: PZPW Nr 32 w Ozorkowie, 
PZPW Nr 14 w Bielsku i PZPW Nr 18 
W Zielonej Górze. 

Spośród mprzędzalń czesankowych  (fa- 
bryk jednowydziałowych) wyróżniły się: 
PZPW Nr 8 w Czestochowie, PZPW Nr 5 
w Łodzi i PZPW Nr 22 w Stabłowicach. 
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— 


z systemem imperialietycznym, jedność ro- 
botmicza czyni szybkie postępy. Znakomi- 
tym potwierdzeniem tego jest zjednoczenie 
partii komunistycznej į socjałdemokrałycz= 
nej Rumunii, których zjazd połączen'owy 
odbędzie się w końcu bm, w Bukareszcie, 


kiem wspólnie przeprowadzonej walki z ma- 
newramń anjydemokratycznymi i antykomu- 
nistycznymi reakcji, które miały od wewnątrz 
rozsadzić front demokratyczny, 

dy w toku wyborów do rad załogowych u- 

jawniła się wśród części towarzyszy socjalis 
tów tendencja do forsowania wyborów paryte 
towych, wystąpili przeciw temn zarówno ka) 
muniści jak i większość socjalistów Wycho- | 
dzili oni ze słusznego założenia, że jednolity 
front parytetowy jest przejawem jedności for- 
malnej, dowodzi braku zaufania do mas, go- 
dzi zwłaszcza w robotników bezpartyjnych, 
Robotnicy pragnęli wybierać i wybierali naj- 
lepszych przedstawicieli, bez względu na ich 
przynależność partyjną. 


—— A nn 
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Przemysł wełniany wykonał w styczniu swe zadanie 


tys. kg. przędzy ponad plan 


W miesiącu lutym stoi przemysł weł- 
niany pod znakiem zdecydowanej wulki 
o lepszą jakość produkowanych towarów. 
Od 1 lutego nedsyłają fabryki obok rapor- 
tów, mówiących o ilości produkowanych 
towarów, również codzienne raporty „ja- 
kościowe”. W raportach tych dyrekcje 
fabryk meldują o odsetku towarów pierw- 
szego gatunku, drugiego gatunku i braku. 

W przemyśle wełnianym stanęło obec- 
nie na porządku dziennym zagadnienie za- 
poznania wszystkich pracowników i robot- 
ników nie tylko ze wskaźnikami ilościo- 
wymi ale i ze wskażnikami jakości pro- 
dukcji. 

Pierwsze dni lutego przyniosły pewne 
osiągnięcia, dające się nawet ująć w for- 
mie cyfrowej. Odsetek towarów pierw- 
szej jakości wzrasła nieomal z dnia na 
dzień, Obok nadzoru technicznego stang- 
sły do walki o jakość najszersze masy ro- 
botnicze. To daje gwarancję sukcesów. 
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Najsziachetniejszy syn wolności 


wW rocznice aredzin Tadeusza Kościuszści 


Nazwiska Tadeusza Kościuszki wymieniane 


jest często w ostatnich czasach, Trudno się 
lemu dziwić, bo był ło jeden z najpierwszych 
demokratów polskich. 

Tadeusz Kościuszko żył w czasach, gdy wal- 
ku o odbudowę t obronę niepodległości była 
naczelnym zadaniem narodu, gdy droga ta wio- 
dla tylko przez przeobrażenia społeczne i we- 
wnętrzne reformy. Nie wielu ówczesnych ro- 
zumiało te sprawę. Szlachta, pławiąc się w złud- 
nym słąńcu złalej wolności, obojętnie patrzyła 
no staczdjącą się w kajdany zaborów Ojczyz- 
nę. lud cierpiał poddaństwo i pańszczyznę. 
Zbliżały się rozbiory. 

W ym lo okresie wyrósł wysoko ponad in- 
nych Ezłowiek postępu, patrioła i bohaler, któ- 
ry raz ha zawsze powiązał z sobą ściśle dwa 
pejęcia: wdlkę o niepodległość i walkę o prze- 
buGowę wewnętrzną Ojczyzny. 

Kościuszko nie był przypadkowym demos 
krelą. Tkwiły w nim głęboko ideały posłępu 
i gdziekolwiek sie źnałazj, wytrwale walczył 
o ich realizację. Wolność ludu i sojusz z mię: 
dzynarotowym postępem, zerwanie z czynni- 
kami wstecznymi — to były hasła Wielkiego 
Polaka = i Żołnierza. Hasła, które po dziś 
dnień nie siraciły swej wymowy i aktualności, 

Niestrudzony bojownik wolności walczył 
wszędzie, gdzie w jej imię przelewano krew. 


> | 


Insurekcja Kościuszkowska ' zakończyła się 
+ klęską — ale tylko klęską militarna. Myśł 
| rzucona przez Naczelnika w sukmanie zaczęła 
kiełkować. 

I choć Uniwersał Połaniecki nie obalał w zu- 
pełności pańszczyzny, choć droga do wolności 
ludu była jeszcze bardzo daleka — podł pierw- 
szy posiew postępu I wyzwolenia. 

12 lutego minęły 202 lala od urodzin Ta- 
deusza Kościuszki. Nie wolno a łej dacie za- 


Do gabinetu wchodzi generał Burgdorf. 
Słysząc ostatnie słowa Hitlera, proponuje aby 
wojska do ataku prowadził generał 5S Stei- 
ner, I tu nagle następuje wybuch wściekłości 
| ze strony Hitlera, Krzywi mu się twdrz w o- 
kropnym grymasie, pł rż pięści i wtzeszczy, 
jak opętany; 


— Nie cierpię audnych i śmółe pyszał- 
ków! Nie znoszę niezdecydowanych i chwiej- 
nych esesowcówi Nie życzę sobie, aby tym 
atakiem dowodził takł idiota, jak Steiner! 


Na marginesie trzeba zaznaczyć, iż do nle- 
dawna jeszcze Steiner cieszył się w zupełno- 
ści wzgłędami Hitlera, Dowodził przecież kor 
pusem S$ w Kurlandii, 

Burgdorf jest zmieszany. Hitler ciężko od- 
dycha i robi gest, oznaczający że możemy 
opuścić gabinet. Narada została zakończona, 
Rozchodzimy się w milczeniu, 


XT 

W tym samym dniu mniej więcej okolo po 
tudnia. nadeszły—wieści. iż Rosjanie prowe- 
dzą niezwykle silne natarcie od stróny połu- 
dniowej Równocześnie otrzymaliśmy wiado- 
mość, iż lotnisko Tempelhof. zostało zbombar- 
dowane i leży w gruzach, 

Pozostała więc jedyna 
zaopatrzenia miasta drogą 
możliwością było lotnisko Gatow. Ale już o 
godzinie 17-e] dowiadujemy się, że Gałow 
również znajduje się pod wzmożonym obstrza 
łem, 

Wiadomości zaczęły się sypać, jak z rogu 
obfitości Silne oddziały rosyjskie  posunęły 
się naprzód w okolicach lasku, położoneqo w 
północnym. rejonie Debritz, Na szosie Berlin 
— Nanen ukazały się trzy- czołgi radzieckie 


jeszcze możliwość 
powietrzną, Tą 


„T — 34" 1 fozpoczęły ostrzeliwanie, Była to 
wiadomość szczególnie przykra, gdyż właśnie 
s = 
z Se ga 


pomnieR. Zarówno z czynów, jak i ze sów 
Wielkiego Demokraty ciągle przemawia ła x3- 
ma myśl, ta sama prawda. Obóz demokracji 
ludowej nawiązuje da wzniosłych tradycji tych 
wszystkich myślicieli i działaczy, którzy jako 
cel swego życia stawiani tylko dobro całego 
narodu. 

Demokracja ludowa kontynuuje zadania, 
podjęte przez jej Wielkiego poprzednika i dla- 
tego Jego Imię nie może pójść w niepamieęć. 


statnie dni Hitlera 


(ciąa dalszy) 


ta szosa stanowiła najdogodniejszy punkt dla 
ataku na zachód, 


CENTRUM BERLINA POD OBSTRZAŁEM 

Na rozkaz dowództwa rozpoczęto pracę nad 
utworzeniem prowizorycznego lotniska na pla 
cu w okolicach kolumny Zwycięstwa. Jedno- 
cześnie rozszerzono magistrále „Wschód 
Zachód”. A tymczasem centrum stołicy było 
coraz intensywniej bombardowane, Ogień 
wzmógł się zwłaszcza wieczorem, Poprzednie 
bombardowanie było znacznie słabsze. Praw- 
dopodobnie prowadziła je jedna tylko batalia, 
Natomiast w godzinach wieczornych Rosjanie 
podciąqnęli nowe działa i ostrzeliwanie przy 
brało gwałtowne formy. 

Obstrzał stał się szczególnie mocny naza- 
jutrz, tzn, w dniu 25-go kwietnia, Już o Świ- 
cie, dokładnie o 530 rano bombardowanie 
osiągnęło swój punkt kulminacyjny, Można 
śmiało powiedzieć, iż centrum Berlina jeszcze 
dotychczas nie przeżywało chwil tak okrop- 
nych. Po tym ogień nieco osłabł, Poranne! wia 
domości, otrzymane przez nas, nie wniosły 
nic nowego do sytuacji. Sprawozdanie musie- 
liśmy złożyć dopiero o godz, 10,30 rano. O 
tej też porze stanęliśmy na progu poczekałni 
Hitlera, Znaleźliśmy tam Bormana i referenta 
prasowego Lorentza, przybyłych przed nami 
do fuehrera - Musieliśmy trochę poczekać, nim 
Hitler zaprosił nas do pokoju dla narad, 

Jak zwykle pierwszy miał referować Krebs, 
ale tym razem uprzedził go Lorentz, który 
odrazu po wejściu do gabinetu poprosił o głos, 


JESZCZE SIĘ ŁUDZĄ 
Wiadomości podane przez Lorentza nie 
brzmiały żbyt sensacyjnie, Do jeqo obowiąz- 
ków należał również podsłuch radiowy. Otóż 
rano usłyszał on wiadomość. podawaną przez 
stację neutralną o tym, że wojska amerykań- 
skie i rosyjskie spotkały się w okolicach rze 


S MÓW 
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Ki” po uchwale KC KP i PSD stwierdza- 

Kir że dojrzały przesłanki dla utworze- 
nia- jednolitej partii robotniczej, zebrał się 
kongres SPD w październiku 1947 r. prawicowi 
przedstawiciele nartii socjalistycznych zachodu 
z gorliwością godną lepszej sprawy usiłowali 
przeszkodzić zaaprobowaniu tej uchwały przez 
Zjazd, Wbrew temu została ona przeprowa- 
dzona, Co więcej, Nazajutrz po kongresie ogło 
szona została platforma polityczna jednolitej 
partii uchwalona przez wspólne posgedzenie 
centralnych komitetów KPR i PSD, Podkreśla 
ona, że podstawą ideologiczną nowej partii 
będzie nauka Marksa, Engelsa, Lenina i Sta- 
lina. 
p rzeciwko pokułującym gdzie niegdzie 

koncepcjom „mechanicznego łączenia i za 
cierania oblicza ideologicznego jednolitej par 
ful wystąpił zdecydowanie ostatnio organ 
PSD „LIBERTATEA', Krytykuje on zwłaszcza 
próby” przemycania "oportunizmu w zaqadnie- 
niach ideologicznych i piętnuje podszepty 
obcych agentur, które przedstawić usiłowały 
połączenie jako przymus i chwilową kapitu- 
lację, Usiłowania by traktować połączenie jā- 
ko odgórne i mechaniczne spotkały się z e- 
nergicznym sprzeciwem kierownictwa SPD. Na 
pierwszy plan wysunęło ono kwestię zasad t 
w pierwszym rzędzie rewolucyjną, kosekwent 
ną linię marksistowską, 

„Jako kryterium w realizowaniu jedna. 
ści parti, robotniczych uznało kierownie= 
two uzbrojenie partii w taktykę i ideolo- 
gię, które uczyniłyby ją zdolną do otlegra 
pia w obecnych warunkach historycznych 
roli budowniczego społeczeństwa socjal» 
stycznego”. 


Gm uwag! jest ustęp artykułu wystę. 
pujący przeciw próbom poszczególnych to 
warzyszy socjaldemokratów  „przypodobaniń 
się” zachodnim socjalistom prawicowym, czy 
też uzyskania „przyżwolenie* Blumów i Bevi- 
nów na połączenie, Odgradza się on zdecydo- 
wanie od szukania wspólnego języka z marshal 
lowskimi socjalistami, wodzirejami konferen= 
cji socjalistycznej w Antwerpii Oto co _ pisze: 


"Nie jest sprawą prawdz'wych socjall- 
słów szukać uznania prawicowych socja* 
listów potym, gdy przyjęli oni pan 
Marshalla, po konferencji w Antwerpii na 
której zwycięzyła poltyka zdrady klaso- 
wej oraz przed spotkaniem londyńskim, 
które ma proklamować walkę z komuniz= 
mem. Wręcz przeciwnie, Im gorliwiej par= 
tie socjaldemokratyczne będące na służbie 
imperlałktzmu amerykańskiego występują 
przeciwko nam tym lepszy stanowi to do- 
wód, że kroczymy po słusznej drodze”, 


W zakończeniu artykułu czytamy: 


„Obiektywne warunki polityczne dawno 
już wymagają jedności działania klasy ro- 
botn'czej, To co czynimy służyć winno za 
przykład dla innych krajów, których sy- 
tuacja jest w ogólnych zarysach podobna 
do naszej, Dotyczy lo w pierwszym rzę- 
dzie partii socjalistycznych krajów demo- 
kracji ludowej,. Jednolita Partia Robotni- 
cza Rumani powstaje z głębokiego nurtu 
ruchu mas robotniczych jako czałowy 
oddział armii pracowników fizycznych i 
umysłowych mlast | wsi”, 


ALEKSANDER ZATORSKI 


ki Mulde w Niemczech Centralnych, W trak- 
cie tego spotkania doszło między dowódziwa 
mi obu stron do niezmacznych rozbieżności co 
do tego, kto i jakie rejony ma zająć Rosjanie 
jakoby powoływali się na warunki porozumie 
nia i oskarżali Amerykanów o to, że oni nie 
trzymają się ściśle tych warunków, Ten. dro" 
bny incydent nie pociągnął za sobą dalszych 
konsekwencji i wszystko zostało załatwione 
w sposób pokojowy bez żadnych większych 
komplikacji, 


Jednak efekt, jaki wywołało to opowiada. 
nie Lorentza, był olbrzymi, Hitler momental- 
nie ocknął się z apatii podniósł z miejsca, 
jakgdyby rażony prądem elektrycznym. Oczy 
zabłysły mu nagle dawnym ogniem, Grzmot- 
nął pięścią w stół i głośno zawołał podnieco= 
nm głosem: 


— Patrzcie, czyż nie mam racii? Otóż mamy 
nowy. realny, wspaniały dowód tego. że nie- 
porozumienia w obozie naszych wrogów wi- 
szą w powietrzu, A od nieporozumień do roż- 
kładu ich sił zbrojnych — tylko jeden krok 


Czyż mogę i mam prawe myśleć o zawarciu 
haniebnego pokoju w takiej właśnie chwili? 
Czyż nie byłbym w tym wypadku zbrodnia- 
rzem wobec narodu niemieckiego j historji? 
Dziś zawarfoby pokój, a jutro wybuchłyby 
zbrojne zamieszki wśród naszych wrogów... 
Czy rozumiecie, co to oznacza dla nas, dla 
naszej przyszłości? Przecież, mam  nafziefę, 
zdajecie sobie 7 tego sprawę, iż lada qodzina 
może wybuchnąć wojna między Anglią a bol- 
szewikami, Wojna o,podział Niemiec? Toż to 
nasze zwycięstwol 


NIEMIECKIE RACHUBY 


Patetyczne słowa Hitlera przyszły mi na pa 
mięć raz jeszcze znacznie później, gdy zetkną: 
łem się przypadkowo z jednym z naszych ofi 
cerów, który brał udział w rokowaniach o cał 
kowitą kapitulację Niemiec, Rokowania te od 
bywały się. jak wiadomo, w Reims G-mają 
1945 roku. Oficer ten opowiedział mi następu* 
jącą historię: 
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 Chlubna przeszłość drogowskaze 


Raków nie szczędzi dz 
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Ludzie huty „Częstiechowa” 
(Od specjotnego wysiomuika „Głosu Robotniczego) 


W sercu owianego nimbem rewolucyjnych 
tradycji częstochowskiego proletariatu — Ra- 
kowa, znajduje się znana buta. Obok „Często- 
<howsanki” j „Union-Textidu" buta  „Częstocho- 
wę jest jednym z najpoważniejszych cśrodzów 
pizemygiowych ma terenie miasta. 

Przeszło 2000 robotników jest zatrudnio- 
nych. w róznych oddziałach huty. Zmaczny od- 
setek tych robotników — to weterani pracy, 
którzy już ponad 30 lat pracują na terenie 
„Częsiochowy”. Gdy się rozmawia ze starv- 
mi huin'kami, towarzyszami Łegodzińskim, Ja- 
biońskim i Marszałkiem — paznaie Se sztze- 
gółowo nie tyłka historię huty, ale wsz ;stkie 
o%ecne jej blaski i cenie. Ci starzy robot- 
nicy, opowiadając o swoich troskach, intere- 
stja się mocno młodym narfhkiem robotni- 
czym. „Bez należycie wyszkółonej młodzieży 
— powiąda tow. Łagadzińssi — frudno jest pod. 
ciągnąć odpowiednio produkcję!” Starzy. hut- 
micy ź£ zadowoleniem modkreślają, iż w tym 
róku ma być rozpoczęta na łerónie huty bü- 
dowa Gimnazjum i Licem Mechanicznego. 

Pian za ubiegły rok został przeż hutę prze- 
kroczony w 116 procentach. Jest ło swego fo- 
dzaju rekordem. „Czeztachowa” znajduje się 
dziś na jednym 2 czołowych miejsc w kraju. 

Są i trudności, o pokonaniu których opo- 


ny remont urządzeń, zdewastowanych przez 
okupanta, wreszcie kłopoty z gatunkiem meta- 
lu. Kłopoty poważne ze wzgledu na zły złom, 
Sami robolnicy oceniają rok 1947 jako rok bo- 
ju o wzrost produkcji. 


Czy bój ten został cal- 
*kowicis wygrany? 


Dyrsktór techniczny, inż. 
tow. Turski, stwierdza, że produkcja huty 
w <iąagu ub.roku wzrosła o 328 proc, Ale 
jednocześnie zgadza się z opinią starych umt- 
ników, iż jęszcze nie wszys/kie braki udało się 
zlikwidować. Bój trwa.. Ta zgodność opinii 
i'oceny ze strony kierownictwa techn'cznego 
oraz ze strony starych, doświedczonych robot- 
ników jesi, niewątpliwie, objawem realnej 
i szczerej wspólpracy między inteligencja tech- 
niczną huty a masą robotniczą. 

I znów — garść faktów I liczb. Skazany 
na zagładę wielki pięc huty został całkowicje 
odremontowany. Jeżeli chodzi o pracę wiel- 
kiego pieça, to „Częstochowa znalazła się na 
czwai tym miejscu. w Polsce, 
huty — na trzecim, a w obróbce stali surowej 
— na drugim miejscu, wykonując [24 procent 
przewidzianego planu. [ jeszcze jeden fakt, 
poparty cyframi, a tąkże słowami samych ro- 
bothików: od lipca do Hstopdda ub. roku pro- 
dukcja huty zwiększyła się a 9 procenł, a za- 
robki robotników w tym okTeśle o 20 procent. 


wiadają starzy i młodz: robotnicy. A więc —|ło ją pos edzenie, które odbyło się dnia 11-go 
wielokrofme przestawianie produkcji, general- 


walecownictwo |. 


Sami robotnicy podkreślają w rozmowach 
reałnę znaczenie współzawodnictwa w zakre- 
sie wzrostu produkcji, a wskutek lego i pod- 
niesienia zarobków. Starzy hutnicy, towarzy- 
sze Marszałek i Sołtysiak, opowiadają o szcze- 
gółach współzawodnictwa między hutą „Czę- 
stochowa” a hutą „Fiorian”, ktwre rozpoczęło 
się 1 lutego br. i ma na razie trwać przez 
kwartał, Jednocześnie rożwiia stę współza- 
wodnictwo między wtdjcownią  „Ostrowca” 
a „Częstochową. Na terenie szmej huty trwa 
wspókawodnictwoj miedzy pierwszą a drugą 
zmianą, między jednym oddziałem a drug'zt. 

Komitet fabryczny. PPR etwierdza, że ņie- 
wątpliwie zapał pracy, jaki wznoszą wśród 
precowników buly członkowie PPR 'i: bratnej 
PPS pozwsia śmiało przypuszczać, iż plan pro- 


dukcyjny na rok 1948 wykónany będzie już 
w pierwszych dniach listopada br. „To przy- 
puszczenie, którę już przybrało Kształty kən- 
kretnej rezolucji  wyniesionej na wspólnym 
zebraniu PPR i PPS — to najlepszy dowód 
reglizacji haseł jednolitego fronła ebu partii 
robotniczych na terenie huty. 

Na odcinku wewnętrznego. życia partyjne- 
go odbywaja się regularnie narady i zebrania 
wspòlne z PPS. Na zebraniach są omawiane 
giównie bieżące sprawy produkcii oraz bylm. 
Nydaje się jednak, że lokelny Komitet PPR 
powinien większy nacisk polożyć na kształce- 
nia'ideologitrne członków partii. Do tego obo- 
wazia i chlubna przeszłość rewolitcyjnego 
Rakowa i ambitne plany na przyszłość. 

Pow. 


Sprawa biletów do kin uregulowana! 


Od 1-go marca r.h. przysrócemie dawnego systemi 


. Sprawa ostatniej reformy wydawanią uigo- 
wych biletów kinowych, omawiana była na 
wielu konferencjach. Ostatecznie uregułąwa- 


bm, w Warszawie przy współudziale przewad- 
niczącęgo KCZZ, tow. Witaszewskiego, sakre- 
tarża Komisji Centralnej oraz. ob, Hachberga, 
dysskiora sedmi'nzr 


yinego Filmu Polskiego. 
Pomieweż prawa biletów dia Łodzi ma ogrom- 
ne-'znaczenie, na komforencje te udźli cię prze- 
wódmezący OKZZ rów. Widawski, sekretarz 
tow. Miapierolski, oraz przewodniczący Wydzia. 
łu Kulura!'na - Oświaławego, taw. Zakrzewski. 

Po dłuższej dvskusii Komisja Centralna 
Związków Zawodowych vanila, że ostatnio 
stosowany sposhb rozprowadzania biletów ki- 
nowych na oznaczone dni i do oznaczonych 


kin, mógłby nnorządkować sprawę, qdyby nie 


poważne usterki przy realizacji, a więc po 
pierwsze: aparat kinowy zbyt późno dostat- 
czał kupony, które w terminie nie mogly być 
rozprowadzone; po drugie — ilość kuponów 
byta za małą w stosunku do ilości widzów, 
Komisja Centralna Związków Zawodowych po- 
dejmie jednak próby tego samego sposobu 
rozprowadzania biletów w innych miastach, 
natomiast na terenie Łodzi przywrócony zosta- 
nie dawny system, (tzn, wydawanie specjal- 
nych legitymacji kinowych i osiemnaście ku- 
ponów na kwartał. 

Poza tym rozważano plany powiększenia 
iiości kuponów dla świata pracy przez zorga- 
nizewanie poranków filmowych dla pracują- 
cych we wszysikich kinech, a w miarę” moż- 
ności i w świetlicach. 

System nowego rozdziału biletów wejdzie 
w życie ed 1 marca. Szczep. 
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m dla przyszłość! 


i$ trudu i wysiłków 


3 miliardy 890 milionów zł 
inwestycje sgółdz elczości w 1948 r. 

Plan inwestycji na rok, 1948 w sektorze 
spółdzielczym zamyka się cyfrą 3 miliardów 
800 milionów złotych. Rozbudowie ulegnie za- 
równo dział produkcji, jak i urządzenia, ka- 
nieczne dia tsprawnienia obrotu toyfarowego. 
Na naczelne miejsce w dziedzinie produkcji, 
poza właściwym  zagospodarowamiem reszto-- 
wek, wysuwa się zadagie zwiększenia wytwór- i 
czości artykułów spożywczych pierwszej po- 
trzeby. Dlatego też poważne sumy inmwesty- 
cyjne przeznaczono. ma zozbudowę młynów, 
piekarń i zakładów przetwórczych owocowo- 
wearżywnych. 

Inwestycje przewidzigne w zakładach pro- 
dukcyjnych „Społem” sięgają cyfry ponad 250 
milionów złotych. Spółdzielnia „Samopomoc 
Chłopska" zainwestuje 772 miłony złotych, 
Sumy te zostaną zużyte na rozbudowę prze- 
mysłu rolnego (głównie młynów i przetwór- 
stwa ogrodniczo - rolnego) i zagospodarowa- 
nie reszlówek. W dziale obrotn towarowego 
plesn inwestycyjny spółdzielczości przewiduje 
rezuzdowę sklepów i Domów Tawarowych 
oraz magazynów i składów. Powstanie: 223 
sklepy bramżowe, 40 szlepów tzw. „miesza- 
nych”, zostanie założonych we wzorowych 
ośrodkach robotniczych na Śląsku. Na budowę 
spółdzielczych Domów Towarowych została 
przeznaczona kwota 240 milionów złotych. 

W. planie inwestycyjmym spółdzielczości 
przewidziago ponadto poważie sumy na 2a- 
kup maszyn drukarskich i introligatorski<h dlą 
spóldzielni wydawniczych. Specjalne kwoty 
przeznaczono na budowę domu „Słowa Pol- 
skiego” w Warszawie. 


Przemysł wełniany 
walczy o p erwszeństwo 
Wśród tkaczy pracuiących na 2 krosnach 
kortowych w PZPW Nr 2 pierwsze miejsca 
zajęli: Mieczysław Malisłewicz (160 proc), 
Stanisław Mazurek (150,6 proc.) araz Stefan 
Andrzejczak (151,9 proc.). 

W PZPW Nr 38 ezałowe miejsca zdobyli: 
Kazimierz Wojtczak (460 proc), Kazimierz 
| Bromióski (169 proc.), Feliks Miłczarek (159 

proc.) i Marian Mazurkiewicz (452 proc.). 


Poczta usprawnia działalność 


Ruch na poczcie wzrasta bez porównania | usprawnienią i reorganizacji pracy na tere- 


Szybciej, niż personel 
który przy pedwojonej pracy liczy tyle osób, 
co przed wojną. Z tych względów przed 
Łódzką Dyrekcją Poczt stanęły zagadnienia 
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W dniu jutrzejszym w Okręgowym Sadzie 
Karnym rozpocznie się proces przemysłowców 
niemieckich — kierownictwa dyrekcji Lohmen 
Werke w Pabianicach Centrala tych zakła- 
dów znajdowała się w miejscowości Bielefeld, 
w Niemczech zaś filia w Pabianicach. gdzie 
produkowano przyrządy kiarownicze do czoł- 


, 


dów. uabhoję do artylerii przeciwlotniczej, 
Rrzytządy Basłuchowe, bezpieczniki itp, 
Przemyslowcy mniemióccy oskarżeni są 


o sysiemałyczną eksterminację zatrudnionych 
w zakładach przymusowo robolników polskich 
Rrzęz obciąż=nię ich nadmierną pracą, bicie 
i znęcanie się nad nimi. Ponadto wydawali oni 
w ręcę gestąpc robotników, biorących udział 
w walce narodowościowo - wyzwoleńczej. 
W sierpniu 1944 roku przemysłowcy niemiec- 
cy wywieźli do Niemiec urządzenia fabryczne, 
a budynki zdewastowali Oprócz tego wywie- 
żli do zakładów przemysłu zbrojeniowego 
w Niemczech około 308 robotników polskich. 

Oskarżeni to: naczelny dyrektor Lohman- 
Werke w Pabianicach — Herald Sudek, oraz 
członkowie dyrekcji i kierownicy fabryki: 
Wofigang Slernherg, Erich Franz Schreiber, 
Walier .Thalenhorst, Kurt Kornik, Rudolf Ra- 
senberg, Edmund Mund, Paul Baecken i Fritz 
Reuter. 

Proces przemysłowców niemieckich wzbu- 
dza ogromne zaintegesowanie również | za gra- 
nicą. Dochodzenie, przeprowadzone przez pro- 
kuraturę łódzką wykazało żę niczym nie róż- 
nią się oni ód czołowych, zbrodniarzy wajen- 
ńych, t 

Jest to pierwszy proces w Palsce, który 
wykaże zbrodnie hitlerowsko - faszystowskie- 
go reżimu w dziedzinie przemysłu wobec pol- 
skiej klasy robotniczej 

'Rozprawie nrzewndniczyć bedzie sędzia 
Garus. oskarżają nrokuratar Lewihski i praku- 
rator Bronowski, którv prowadzit dachadzenię. 
-e 


QGŁ OSZFENIE i 


Starostwo Grodzkie Śródmie'sko-Łódzsie — 
Oddział Ruchu Drogowego — podaje do wia- 
domości że z powodu przebudawy mostu na 
rzece Bąłutce na ul, Plantowej, ruch kołówy 
t pieszy na tej trasie zostaje zemknięty do 
czasu zakończenią wyżej wymienionych ro- 


bót, i 


Gbiazd ndhywar się hędzie ulicami: Kwia- 


towa. Rąbieńska, Siewna | odwrotnie | 


Łódź. dnią 12 lutego 10%% rnku 
Sierostwo Grodzkie 


1128. Śródm ejsko-Łódzkie 


Jutro proces 


przemysłowców n.emieckich 


Ze wzgledu na to, że przedmiotem prześlada- 
wań byli robotnicy, jednym z ławników na 
tym procesie będzie tow, Widawski — prze- 
wadniczący OKZZ. 

Proces potrwa około 6 dni. 


"W PZPB w  Rudzłe Pnbianiekiej 
wśród tkaczęk prącujących na 8 kros- 
nach najlępsze wyniki osiągnęły: QI- 
ga Sakowska (177 proc.) i Zenobia Sa- 
wieką (152 proę.). a na „szóstkach”: Ja- 
nina Kłopotek (155,2 proc.) oraz Sta- 
nisława Kaczorowska (155 proc.). 

W. PZPB Nr 1 na „szóstkach*” pierw- 
szę miejsce zdobył: Stefan Pałczyński 
(1%5,7 proc). Dalsze nyejson zajęły: 
Józefa Seweryniak (174,6 proc.), Maria 
Pyziak (165,6 proc.) oraz Anna Ramus 
(160,4 proc.). We  współzawodnietwie 
zespołowym wyprzedził majster Engel 
(427,4 proc.) Kiblera (1105 proc) W 
przędzałni uzyskała Bronisława Świto 
niak 172,6 proc.) a Maria Dubis 168,5 
proc. : 

W PZPR Nr 2 w przędzalni (4 strony) 
wyróżniły się: Stanisława Włodarska 
(147.1 proc. Genowefa Pawiak (140,5 
proc), oraz Helena Joąchimiak (139,4 
próc.), a na 3 strenech: Zofia Gronow- 
ską (145.5 proc) Kazimiera Sygulska 
143.5 proch 

W PZPB Nr 3 w tkalni („czwórki”) 
wysunęły się: Janina Osmólska (160 
proc) i Wacława Skupińską (153 proc.) 
a w przędzalni: Genowefa Szule (171 


proc.) i Antonina Słodkiewicz (151 pro- 
cent). 

We współzawodnictwie zespołowym 
wyprzedził Salowy Buchner (121 proc.) 
Bociana (134 proc). 

W PZPB Nr 4 wśród tkaczek pracu- 


Urzędu Pocztowego, | hie miasta i województwa, 


Po przyłączeniu do Łodzi peryferii wysu- 
nęła się konieczność zwiększenia placówek 
pocztowych. Takie bowiem dzielnice, jak 
Stoki Łagiewniki czy Widzew, które z zły 
się w obrębie miasta, placówek tych przed 
wojną nie miąty, a mieszkańcy widywali li- 
stonosza naogół raz w tygodniu. i 

Miasto podzielone zostało więc na obszary 
doręczeń i od 1 marca na terenie Wielkiej 
Łodzi regularnie codziennie dostarczaną bę- 
dzie korespondencja. Dzięki nowo urucho- 
mienym 5 wozotm nie licząc dodatkowych w 
centrum poczta już od dwóch tygodni wybie- 
rana jest ze wszystkich skrzynek 4 razy 
dziennie, Częstotliwość opróżniania skrzynek, 
których w marcu br. przybędzie w naszym 


jących ną 16 automatach krosnach naj- 
lepsze rezułtaty osiągnęły: Cecylia Ma- 
kuch (183 proc), Helena Strzelczyk 
(166 prac.) i Józefa Możdżeń (166 proc.). 

W PZPB Nr 5 w przędzalni (4 stro- 
ny) pierwsze miejsca zajęły: Werenika 
Jensiak (179 proc.) i Janina Góralska 
(169 proc.), a na 3 stronach: Helena No- 
wacka (159 proe.) i Weronika Langner 
(189 proc.). 


W PZPB Nr 6 w przędzalni wyróżni- 
ły się: Anna Zielińska i Kazimiera Ur-. 
baniak, a w tkalni („szóstki”): Maria 


Ługowska (161,5 proc)» oraz Anną Na- 
groda (158,3 proc.). 

W PZPB Nr 14 tlsaczka Helena Mro- 
czek pracującą ną 6 krosnach uzyska- 
ła 147.5 proc.. W  przędzalni czołowe 
miejsca zajęły: Walentyna Zentkowska 
(178,3 proc.) Helena Cichorska (143 
proe.) i Helena Makowczyńska (151 
proc.). i 

W PZPB Nr 16 ( 4 strony), pierwsze 
miejscą zdobyły: Wandą Cyran (145 
proc) oraz Janina Kondras (1443 
proc.), a w PZPB Nr 17 tkaczka Žofia 
Sakqwska (142 proe.) i prządka Wik 
tęria Wieczorek (168,8 proc.). 

W PZPB Nr 22 wysunęły się: Zofi» 
Grzęłło, Genowefa Faska, Anna Szkud 
larek i Janina Kaczmarek, a w PZPP 
w  Pabfanicach: Leokadia Nowacka 4 
Julia Król. Stanisława Bujnowicz i Jó | 
zefa Barańska t y 


Listy doręczane będą szybciej — skrzynek pocztowych przykędz e 


mieście dodatkowo 20, usprawni jeszcze ko- 
respondencję, 

W dziedzinie dostarczania listów i przesy- 
lèk na wieś specjalnie uruchomione zostały 
pośredniętwa poeztowe. Są to placówki, 
działające w sołectwie, gminie czy spółdzie|- 
niach, do których listonosz wiejski przynosi 
pocztę, na miejscu rozdzięlaną. Od wrześnła 
w wajewództwię łódzkim uruchomiono 66 
pośrędnictw pocztowych: zaś do linca Byrek- 
cja Poczt w Łodzi zamierzą obsłużyć cały (e- 
ren województwa. 

Zdarzają się jeszcze narzekania na to, że 
listy przychodzą z opóźnieniem. Bolączki te, 
jak zapewnia Dyrekcja Poczt również zosta- 
ną usunięte. Powód ich tkwił w trudnościach 
załadowania poczty, z racji złej przelotności 
stacji Łódź-Kaliską oraz zdąrzających się 
jeszcze spóźnień pociągów dalekobieżnych, 
co utrudnia nieraz przeładowanie poczty na 
pociag następny, który w międzyczasie zdążył 
uciec, Wobee tego jednak, że przelotność sta- 
cji ma się zwiększyć i wobec obiętnicy do- 
starezenia nowych wagonów, usprawni się 
jeszcze bardziej dostarczanie korespondencji. 
Nie wolno nam zapominać również o tym, 
żę sprężyste działanie mechanizmu pocztowe- 
go zależy w dużej mierze od mas samych. 
Chcąc aby list doszedł szybko, adresujmy go 
wyrażnie i nie zapominajmy podawać nume- 
ru urzędu pocztowego do jakiego należymy. 
Ułatwi fo pracę setkom ludzi a nam zapewni 
punktualność i szybkość w otrzymywaniu 
listów i przesyłek. 


a - LA — 
Wybitni artyści w Łodzi 
Dobroczynne skutki umiastowienia 

Filhar monit 

Filharmonia Łódzka z dniem 1 lutego prze- 
jęta zostałą przez miasto, które wyasyznuje 
na jej prowadzenie w ciągu roku bieżącego 
jkwotę 12 milionów złotych, co ustabilizuje 
jnareszcie jej egzystencję, ; 
W dniu I kwietnia oddany zostanie de 
lużytku, «doprowadzony do należytego stanu 
jl dostosowany do potrzeb sal koncertowych 
nowy lokal Filharmonii. Jeszcze przed poj 
niem zaś koncertować będzie w starej sali 
iszereg dyrygentów i muzyków, jak dyrygent 
Bierdiajew z Krakowa, Ormicki z Katowic 
i pianistka Konatkowska z Poznania. Poza 
Inimi wystąpią Szpinalski, Umińska, Dubiska 
i Latoszewski. W ciągu kwietnia i maja wy- 
stąpią w Łodzi liczni dyrygenci i pianiści 
francuscy amerykańscy, włosey oraz z państw 
łowiańskich bułgarscy. 

W nowych warunkach Filharmonia Łódzka 
udejmie inicjatywę stałych koncertów popu-" 

rnych. przeznaczonych dła szerokich mas 
* przede wszyskim dla rzeszy robotniczych 
az ur izać będrie poranki muzyczne dla 
młudwieży szkolnej 
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Konikalonaszow Sejm chłopski trzech województw 


radzi nad podniesieniem produkcji rolnej 


Komu winszujemy 


' Piątek, 13 lutego 1948 r. 


„. Dziś: Katarzyny. 


* dowego Pracowników 


Ważne telefony: 
Straż Pożarna — 5i 
Dworzec Kolejowy — 4 
Milicja Obywatelska — 47 
Komitet PPR — 46 
Komitet PPS — 166 
Liga Kobiet — 281 
Pow. Rada Zw. Zawodowych — 44 
Ubezpieczalnia Społeczna — 17 i 121 
Zarząd Miejski ZWM — 52 
Komitet Miejski OM TUR — 69 
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ADRES REDAKCJI: Tomaszów, ut. 
$w. Antoniego 26, tel. 46. 


Wczoraj w Domu Kultury Robotni- 
czej, przy ul. Przędzalnianej nr 68 w 
Łodzi, rozpoczęła się Okręgowa Konfe- 
rencja Rolnicza, w której udział wzięło 
około 800 delegatów z województwa 
warszawskiego, łódzkiego i lubelskiego 
oraz przedstawiciele Ministerstwa Rol- 
nictwa i Reform Rolnych i Zarządu 
Głównego ZSCh. , 

Przybyłych przywitał w imieniu Za- 
rządu Głównego ZSCh. ob. Lesiakow- 
ski, który jednocześnie naszkicował cel 
i temat konferencji. Przewodnictwo w 
obradach objął dyrektor Departamentu 
Produkcji Rolnej Ministerstwa Rolnie- 
twa ob. inż. Pająk. 

Po przemówieniu powitalnym woje- 
wody łódzkiego ob. Szymanka i odegra 
niu hymnu państwowego zakończono 
część oficjalną. 

Dłuższy referat wygłosił dyrektor 
Departamentu Ekonomicznego Minister 
stwa Rolnictwa — ob. Pol. 

Mówca stwierdził, że w roku 1948 
rolnictwo wchodzi w nową fazę zamie- 
rzeń i zadań, w nowy okres zespolenia 
wysiłków twórczych, w wałce o nową 
wieś polską. Miermikiem wyników egza 
minu rolnictwa bedą jego osiągnięcia 
w dziedzinie zmniejszenia dysproporcji 


między tempem rozwoju przemysłu a 
tempem rozwoju rolnictwa. Następnie 
po podkreśleniu wagi sektora prywat- 
nego w rolnictwie mówca omówił ko- 
nieczność ujęcia w plan produkcji rol- 
nej. 

Dalej dyrektor Pol omówił działal- 
ność wydziałów rolnych Urzędów Wo- 
jewódzkich i Powiatowych. Stwierdził, 
że wydziały te były na rozdrożu poli- 
tycznym i gospodarczym skutkiem opa 
nowania kluczowych ogniw w rolnie- 
twie przez reakcjonistów, przez agen- 
tów obcych kapitałów. Wydziały te 
spełniały swe zadania tylko formalnie, 
mechanicznie. Tego rodzaju praca sta- 
nowiła niebezpieczeństwo dla interesów 
chłopskich. „Jeśli patrzyło się przez pal 
ce w 1945 roku, jeśli udawało się w 
1946 i jęśli uchodziło płazem w roku 
1947 — to tego rodzaju robota żadną 
miarą nie bedzie tolerowana w 1948 ro 
ku“, — Mówił dyrektor Pol. 

Działy rolne wojewódzkie i referaty 
rolne starostw muszą ściśle współpra- 
cować z Samopomocą Chłopską. Wyni- 
ki pracy terenowej będą wskaźnikiem 
rzetelnego stosunku do rzeczywistości 
urzędników tych działów. 


Dyr. inż. Pająk na wstępie swego 
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Obrady pracowników leśnych 


„Onegdaj w świetlicy Wojskowego Przed- 
siębiorstwa Budowlanego odbyła sie pietw- 
sza Konferencja Okręgowa Związku Zawo- 
śnych i Przemysłu 
Drzewnego. 

Na konferencji obecni byli członkowie 
Związku z Łodzi i województwa, przedsta- 
wiciele Dyrekcji Lasów Państwowych, oraz 
partii politycznych. ‘ 

W imieniu PPS powitał Konferencję 
tow. Jaszezurski, podkreślając, że dzięki 
współpracy obydwóch partii podnosi się 
byt klasy pracującej. 

W imieniu PPR witał delegatów okręgu 
tow. Bartosik, zwracając szczególną uwagę 
na konieczność zorganizowania współza- 
wódnictwa pracy wśród członków związku. 
O tej samej sprawie mówił przewodniczą- 
cy Konferencji żow. Stachurski. 

, Przemysł drzewny jest w ścisłym kontak- 
cie z innymi dziedzinami naszego życia go- 
spodarczego. Jeżeli nie dostarczamy pod- 
kładów kolejowych — nie będzie” szedł 
transport, jeżeli nie dostarczymy papierów- 
ki, nie będziemy mogli uruchomić produk- 
cji papieru — nie będzie zeszytów, książeł:, 
pism. Dyrekcja radomska wzywała już do 
współzawodnictwa pracy dyrekcję łódzką. 
Inne miasta powinny iść za ich przyk!ta- 
dem. 

Związek Pracowników Leśnych i Prze- 
mysłu Drzewnego liczy obecnie 100 tvs. 
członków w całej Polsce. Przed naszym Ża- 
rządem, który dziś wybierzemy, stoi zada- 
nie zorganizowania kół terenowych w ra- 
mach związku zawodowego. 

W imieniu OKZZ przemawiał lolo, Spy- 
ohała. Przemówienie o obecnej międzyna- 
rodowej sytuacji politycznej wyzłosił tow. 
Landsberg. 


„MNA 


Do mieszkańców 
naszego miasta 


Powodem ciemności, panujących w naszym 
mieście jest brak żarówek. Nadomiar złego 
stwierdzono kradzież żarówek z» lamp ulicz- 
nych, co w katastrofalny sposób pogarsza sy- 
tuację oświetlenia miasta, 

Walka z kradzieżą żarówek leży w intere- 
sie całego społeczeństwa, 

W związku z tym Kierownictwo Elektrow= 
ni — Sieci Rozdzielczej w Tomaszowie—Maz. 
zwraca się do mieszaańców miasta z prośbą, 
o wskazanie sprawcy kradzieży, za co wyzna- 
cza się nagrodę w wysokości 5,000 zł, 

Dyskrecja żapewniona, 

Dyrekcja Elektrowni 
w Piotrkowie 
SIEC ROZDZIELCZA 
W TOMASZOWIE — MAZ, 
25K 


——— — 


Ogłoszenia drobne 


ZGUBIONO dowód osobisty wydany 
przez PUR w Dziedzicach i kartę reje- 
stracyjną wydaną przez RKU w Łodzi, 
Paprocki Michał, Tomaszów Mazowiec- 
ki ul. Wolna 25. 26-K 


Po przerwie i po naradach komisji man- 
datowej i komisji — matki wybrano Za- 
rząd Okręgu. 

Przewodniczącym został ob. Kazimierz 
Józefowicz, wiceprzewodniczącym — Erwin 
Niewiadomski, „»kretarzem — Józef Rybiń- 
ski, zastępcą sekretarza — Stanisław Ku- 
rowski, skarbnikiem Stanisław Połak, człon- 
kami Zarządu ob. ob. — Teodor Szmaja z 
Kalisza i Stefan Surmowski z Radomska. 

W skład komisji rewizyjnej weszli: Wie- 
sław Karsznicki — przewodniczący i Hen- 
ryk Lisiecki i Ryszard Trębaczkiewicz — 
członkowie. 

Ukonstytuował się również Okręgowy 
Sąd Związkowy w osobach: przewodniczą- 
cy Maksymilian Wodo, oraz Władysław 
Adamczyk z Piotrkowa i Wolański Broni- 
sław z Tomaszowa Mazowieckiego. 

Następnie zebrani wzięli udział w dysku- 
Bii, z której wyłoniły się następujące wnio- 
ski. 


Delegaci Konferencji zalecają nowemu 


zarządowi celem podniesienia umiejętności 
i sprawności zawodowej szkolić kadry fa- 
chowców. Delegaci zrzekają się miesięcz- 
nych deputatów drzewa na budowę bursy. 
Delegaci Konferencji Okręgowej zalęca- 
ją przy współzawodnictwie pracy objąć 
premiowaniem również pracowników umy- 
słowych: $ 
Celem usprawnienia życia związkowego 
delegaci zalecają Zarządowi nawiązać kon- 
takt z branżami Zjednoczenia. Postanawia- 
ja następnie stworzyć jak największe moż- 
liwości korzystania z wczasów i kolonii dla 


„członków Związku i ich dzieci, 


Celem usprawnienia pracy w oddziałach 
okręgu łódzkiego delegaci zalecają nowemu 
zarządowi wystaranie się o niezbedne środ- 
ki lokomocji. > 

Na zakończenie 
uchwalili rezolucję. 

Po zamknięciu części oficjalnej obrad, 
wyświetlany był film kolorowy „Parada 
sportowa w Moskwie'. 


Konferencji . zebrani 


Prywatne Centrale Handlowe 


Powołane zostały do życia pierwsze bran- 
żowe centrale zamówień zbytu i zaopatrzenia 
przemysłu prywatnego, których powstanie 
ułatwić ma planowanie wytwórczości tego se- 
ktora, Centrale te mają również umożliwić 
dokonywanie w pierwszym zasięgu z tzw. 
transakcji wiązanych, polegających na tym, 
że przemysł prywatny wykonuje zamówienia 
przemysłu państwowego, udzielającego w tym 
celu niezbędnego surowca, 

Dotychczas powsłały centrale handlowe pry 
watnego przemysłu włókienniczego i papierni 
czego, a ponadto przekształcone zostało na 
centralę handlową metalowo-elekirotechnicz- 
ną — centralne biuro zamówień branży moto 
ryzacyjnej, g 


Brzezinuy . 


Wyścig pracy 

Brzeziny przed wojną ałynęły na całą Pol- 
skę jako najtańszy ośrodek konfekcyjny. Cha- 
łupnicy pracowali tu po 12 godzin na dobę, 
dosłownie za grosze, przy czym praca była 
wykonana dobrze i solidnie. 

Po wojnie tradycja została utrzymana, 
z tym, że <""—ri miejscowych chałupników 
zostały zdziesiątkowane przez Niemców, 

Obecnie chałupnicy grupuja się w kilku 
małych zakładach. Największym z nich — to 
Państwowa Fabryka Koniekcyjna Nr 8, popu- 
lamie zwana „Szwalnia'. Zatrudnia ona pož 
nad 300 osób, w tym 85 procent kobiet, Tu. 
taj powstaje odzież ochronna, płaszcze, kom- 
binezony itp. 

Miesięcznie szyje się tu 9000 komplełów 
ubrań robotniczych, co stanowi 116 procent 
planu produkcyjnego fabryki. 

Zostały już zakończone 2 etapy wyściau 
mracy, które — zdamiem kierownictwa fabryki 


Centrala hanllowa prywatnego przemysłu 
włókienniczego zajmuje się przede wszystkim 
eksportem gotowych wyrobów i importem pół 
fabrykatów. Centrala otrzyma zaliczkowo od 
państwa znączny przydział przędzy, zapewni 
przeróbkę ma tkaniny w fabrykach prywat- 
nych i eksportując, zdobędzie dewizy na dal 
szy import przędzy, 

Zadaniem centrali papierniczej jest uzgo» 
dnienie planu produkcyjnego przemysłu prze 
twórczego prywatnego z państwowym. 

Prywałny przemysł papierniczy będzie m, 
in, wykonywał masowe zamówienia na opa- 
kowania, rozdzielane dotąd indywidualnie 
między wielką ilość drobnych wytwórni. 


w „Szwalni” 


— podniosły produkcję o 20 procent. 

A oto zwycięzcy I etapu: krajaczka Adela 
Bandman osiągnelja 170,6 proc, szwaczka Ma- 
ria Świętosławska — 153,2 proc., prasowacz 
Michał Szutek — 175 prócent. 


W drugim etapie pierwsze miejsca zajęli: 


krajaczka Bolesława Gołda — 170,9 proc. Jan 
Bączyński, prasowacz Stanisław Doleoki — 
178,4 proc. 


16 procent pracowników firmy — to mło- 
dzież, którą uczęszcza do Szkoły Przemysło- 
wej, zorganizowanej przy fabryce. 

Przy fabryce znajduje się koło P., P, R. 
liczące 140 członków, co stanowi 45 proceni 
wszyelkich zatrudnionych. 

„Szwalłnia” brzez'ńska ma duże możliwośc 
rozwojowe. Ludzi chętnvch do pracy jest du- 
żo, a zarobki niezłe. W najbliższych miesią- 
cach, po uzupełnieniu parku maszynowego, fa- 
bryka zatrudni ponad 500 osób. (ab) 


referatu stwierdził, że za import arty- 
kułów żywnościowych Polska płaci 100 
railn. dolarów rocznie. Sumy te mo- 
głyby być użyte w inny sposób — na 
zakup maszyn, surowców i artykułów 
nie produkowanych w Polsce, bowiem 
kraj nasz może byc żywnościowo samo 
wystarczalny. 

Następnie mówca przedstawił stan 
produkcji rolnej, Na jednego mieszkań 
ca Polski wypada obecnie o 16 procent 
więcej użytków rolnych, niż przed 
wojną. Tempo zagospodarowania jest © 
wiele szybsze, niż po pierwszej: wojnie 
światowej, gdy jeszcze w 1926 roku o- 
koło 13 procent ziemi leżało odłogiem, 
mimo, że była wówczas odpowiednia 
ilość siły pociągowej, giarna, nawozów, 
i t.p. Obecnie, mimo wielu braków od- 
łogi wynoszą 14 procent, a do 1949 ro- 
ku zostaną całkowicie zlikwidowane. 
Powierzchnia obsiewu wynosi 98 pro- 
cent przedwojennych zasiewów, ziem- 
niaków zasadzono tę samą ilość ha, bu- 
raków cukrowych o 33 procent więcej, 
niż przed wojną. Mimo więc tak po- 
myślnych dańych dotyczących obszaru 
uprawy, odczuwamy brak żywności. 
Przyczyną tego jest znaczne obniżenie 
płonów. 

Nawozów w 1937—38 roku użyto 
571,912 ton, w roku 1946—47 628.679 
ton. Natomiast odczuwa się poważny 
brak obornika, spowodowany zmniej- 
szeniem pogłowia, złym przechowywa- 
niem i używaniem nieodpowiedniej 
ściółki. à 

Maszyn rolniczych w roku 1947 wy- 
produkowano o 48 procent wiecej niż 
w 1938 r. Ceny ich stosunkowo są ni- 
skie. Ogólnie rzecz biorąc relacja cen 
jest bezwzględnie korzystna dla rol- 
nika. 

Po zanalizowaniu stanu rolnictwa dyr 
inż. Pająk przeszedł do wskazań, jak 
podnieść produkcję rolną w Polsce. O- 
mawiając brak siły, pociągowej, stwier 
dził on, że gdyby w chwili obecnej ty! 
ko 20 procent bydła rogatego użyto do 
prac rolnych, nie byłoby zupełnie kło- 
potu z siłą pociągową. Koniecznym jest 
obecnie poważne zwiększenie wydaj- 
ności traktorów oraz stosowanie w peł 
ni pomocy sąsiedzkiej w sprzężaju. 

Jeżeli chodzi o żyzność gleby, ko- 
nieczne jest zwiększenie nawożenia 0- 
bornikiem, a więc lepsze przechowy- 
wanie obornika i używanie ściółki tor- 
fowej, oraz fekalii ludzkich. 

Następnie w roku bieżącym muszą 
być lepiej wykorzystane siewniki, któ- 
re winny obsiewać nie mniej niż 65 ha. 
Dekret o pomocy sąsiedzkiej w pełni 
powinien znaleźć realizację. 

Mówiąc o gospodarce mleczarskiej. 
podkreśla się niską przeciętną dojności 
krów, która wynosi obecnie 1300 lit- 
rów rocznie. Doświadczenia wykazały. 
że dojność tę można zwiększyć o 1000 
litrów przez odpowiednie żywienie. Dla 
zaopatrzenia w paszę konieczna jest 
jednak budowa we wsiach silosów. Nie 
można pominąć również zagadnienia 
ochrony roślin poprzez walkę z gryzo: 
niami i chwastami, oraz zagadnienia 
ochrony inwentarza poprzez masowe 
szczepięnia. 

Na zakończenie mówca podkreślił 
znaczenie roli gminnych instruktorów 
ZSCh. i zadania jakie przed nimi stoją. 

Referat o rolniczych zrzeszeniach 
branżowych wygłosił dyr. Kraus, a O 
spółdzielczych osrodkach maszynowych 
— ob. Lesiakowski. 

Po referatach ukonstytuowały się po 
szczególne komisje, jak komisja pro- 
dukji roślinnej, produkcji zwierzęcej, 
organizacji gospodarstw wiejskich, pla 
nowania, wiejskich gospodarstw kobie- 
cych. Komisje te kontynuować będą 
prace przez dzień dzisiejszy, a jutro 
odbędzie się znów plenarne zebranie. 
na którym poddane zostaną głosowani! 
wnioski wysunięte przez poszczególne 
komisje. W dniu tym nastąpi zakończe 
nie Zjazdu. (z) 
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51 OSME SĄD A, : 
Z żucia Partii 
WSPÓLNE ZEBRANIE KÓŁ 

PPS 1 K E, PPR 9 


W sobotę dnia 14. II. br. o godzinie 16-ej' 
w sali konferencyjnej WK PPS ul Jaracza 45, 


odbędzie się wspólne zebranie kół partyj 
nych przy Komitecie Łódzkim PPR i Woje 
wódzkim Komitecie" PPS. 

Referat n. t. 


sizmu* wygłosi tow+prof. J. Żukowski, 


UWAGA, DZIGSIETNICY I KOLPORTERZY 


KÓŁ STAROMIEJSKIEJ 


Dziś o godzinie 17 w lokalu własnym przy | Związków Zawodowych 


odbędzie się odprawa 
dziesiętników i kolporterów  Staromiejskiej, 


ul. Nowomiejskiej 6 


ZEBRANIE SEKRETARZY KÓŁ 
KOLEJARSKICH I FABRYCZNYCH 
ŚRÓDMIEJSKIEJ — PRAWEJ 

Bziś o godzinie 17.3 


przy uł. 
sekretarzy kół kolejarskich i fabrycznych 
Śródmiejskiej — Prawej. 


ZEBRANIE KOŁA NAUCZYCIEKI PPR 
W sobote 14. 
lokalu dzielnicy Śródmieście przy uł. 
kowskiej 53 odbę 
czycielłi PPR. Obóć 
obowiązkowa, 


WSPÓLNE ZEBRANIE PPS I PPR 


Dziś o godzinie 16 odbędzie się wspólne 
zebranie członków PPR i PPS PFPO jm. 
Strzelczyka. 


UWAGĄ SEKRETARZE KÓŁ DZIELNICY 
BAŁUT 


~ Dziś o godzinie 17 w lokalu własnym przy 


kl. Zgierskiej 71 odbędzie się odprawa sekre- 
1 


tarzy kół Bałut, 


UWAGA, SEKRETARZE I DZIESIĘTNICY 
NÓŁ PRZY ZARZĄDZIE MIEJSKIM! 

Dziś o godzinie 17 w lokalu własnym przy 
ul, Moniuszi 7 — 9 edbędzie się odprawa se- 
kretarzy i dziesiętników kół PPR przy Zæ- 
rządzie Miejskim. Sprawy bardzo ważne. 
Obecność obowiązkowa. 


KOMUNIKAT 


Wydział Propagandy przy komitecie dziel- 
nicowym Górnej — Lewej zawiadamia, że w 
sobotę 14. 2, br. odbędzie się otwarcie biblio- 
teki przy świetlicy PPR Górnej — Lewej — 
Sienkiewicza 102. Biblioteka będzie dostępna 
dla członków i sympatyków naszej partii. 
ZEBRANIA KÓŁ PPR 


W dniu dzisiejszym odbędą się zebrania 
kół w następujących fabrykach i instytu- 
cjach: 

RUDA PABIANICKA 

O godzinie 17 koło dzielnicowe. 
WIDZEW 

O godzinie 16 f. „Busch“, f, „Drzewiński” 
terenowe kola Nr 4 i5. 

GÖRNA , 

O godzinie 13.30 PZPB Nr 17 „A” — przę- 
dzalnia — zmiana M. O godzinie 16 PZPB 
Nr 7 — zmiana dzienna. 
GÓRNA — PRAWA 

© godzinie 15 30 PZPW Nr 1 — koło 1, 
Tkalnia Nr 12 — koło 1. f, „Nykiel“, O go- 
dzinie 14 f. „Wałczak”, 

GÓRNA — LEWA 
O godzinie 16 pracownicy głównego biura. 


-ŚRODMIEŚCIE 

O godzinie 14 Drukarnia MBP, Centr. Zao- 
patrzenia Przemysłu Papierniczego, Centrala 
Zbytu Przemysłu Papierniczego. © godzi- 
nie 17 Książka Nr 1, Wojew. Zarząd ZWM, 
f. „Hirsz“. O godzinie 13 koło przy Spółdziel- 
ni Zarobkowej Inwalidów Wojennych. 
STAROMIEJSKA 

Q godzinie 13.30 Fabryka Nr 35 — tkalnia 
i cerowalnia, Urząd Wojew, — budżet gospo- 
darczy. © godzinie 16 Centralne Magazyny 
MO., Szkoła Pracowników Politycznych. 0 
gudzinie 15 f. „Lido* — koła 3, 4 i5. 
BAŁUTY à 

O godzinie 14,30 PZPJG Nr 8 — tkalnia. 


O godzinie 16 f. „Mewa“, Garbarnia 'Set- 
ton“. A 
SRÓDMIEJSKA — LEWA 


O godliznie 15.30 PZPW Nr 36 — oddział 
5-ty — zmiana dzienna, f. „Podhalanka”. 
O zodzinie 16 Państw, Wytwórnia Papierów 
Wartościowych. O godzinie 13.30 f. „Fabry- 
kant". 


UWAGA: 


W sobotę dnła 14. 2, 1948 roku o godzinie 
15 odbędzie się zebranie prelegentów j in- 
struktorów Dz. Śródmieście ul. Piotrkow- 
ska 53 na którym tow. mgr. Żebrowski wy- 
głosi referat o sytuacji międzynarodowej. 
Obecność wyżej wymienionych obowiązko- 
wa, 


WADANKAUNAKENNNENNAMNAKANANNNANE WNERECANANIUU 


Trybuna, ności 


YTYGOONIK FOLITYCZNO — = LTZ | 


PRZY WIK. 


„Biologiczne podstawy mark- 


2. p godzinie 18.45 w nowym 
Piotr- 
e się zebranie Koła Nau- 
tność wszystkich członków 


- 
—— aa aa a a a 


Canet Ze sportu 


Ruch sportowy w Łodzi przybiera cora 
bardziej na siłe. 


z|obecnie — jak się dowiadujemy — przystępu- 


Wielką aktywność pod tym | ją do wciągnięcia w szeregi sportowców stra- 
względem ujawniają Związki Zawodowe, które |ży pożarnej, Jak się będzie mazywał klub „Ry- 
wobec mającej nastąpić reorganizacji naszego |cerzy Świętego Floriana" 


— ma razie jeszcze 


sportu, będa tu odgrywały poważną rolę. Bez|nie wiadomo, w każdym bądź razie z pewno- 


qo i sportu. 


i 


zycznego i sportu 


raz częściej słyszy się o Koniekcyjnym Klubie 


trudno byłoby dziś|ścią.*na brak materiału ludzkiego nie będzie 
mówić o umasowieniu wychowania fizyczne- |mógł narzekać, 


Osoby płk, Kalinowskiego, 


którego znamy jako wielkiego przyjaciela 


Nie ewa wszystkich jeszcze Związkach Za- | sportowców, i por. Banasiąka — dają gwaran- 
wodowych postawioro sptawę wychowania fi- | ]£: 
na wymaganym poziomie. 
Przodują do tej pory włókniarze, którzy już 
0 w lokalu dzielnicy |organizacyjnie okrzepli i mają nawet za sobą 
Gdańskiej 75 odbędzie się zwiipiiej pete, mniej, czy więcej udanych imprez. Co 


że nowopowstały klub straży ogniowej 
w miedługim czasie wychowa nam niejednego 
rekordzistę. 

Związek Zawodowy Pracowników Samo- 
- |rządu Terytorialnego i Instytucji Użyteczności 
Publicznej R.P, Okręg Łódź, przystępując do 


|Sportowym „Odzież”, dziewiarze mają dobrze |pracy usportowienia swych pracowników, po- 


'zorganizówany i many już szerokim rzeszom 


KS DKS. 


lu umasowieńia sportu wśród swoich pracow 
mików samorządowcy i pracownicy instytucji 


rządowiec”, „Tramwajarz” i „Energetyka 


armia w © 


Kwapień, tirzepłtowski, tajuci, Dzieazie 
zawodach narciarskich w CSR. Oprócz nich 


Dzisiaj rozpoczynają się wislkie, między- 
narodowe zawody marciarskie w Spindlero- 
wym Młynie w Czechosłowacji. 

Wszawodach, weźmie udział 6-ciu naszych 
narciarzy, a mianowicie: 


Stanisław Marusarz, 


Bardzo daleko posuneli się w pracy ma po- | weszli: 


użyteczności publicznej. W chwili obecnej po-| sław  Olszenko, 
siadają oni już 3 kluby, a mianowicie: „Samo- 


wołał do tej działalności specjalną Komisję 
Sportową przy Zarządzie Okręgu, do której 
jako przewodniczący — ob. Stamisław 
-| Włodarczyk, ' referent sportowy — Kazimierz 
i | Kasprzak oraz jako członkowie: ob. ob. Broni- 
Wacław Jóźwiak, Wacław 
Przyłęcki oraz por, Józef Banasiak, instruktor 


© — i komendant e pożarnej Nr 2, 


, Dzisiaj nasi narciarze 


jechosłowach 


stariują dzisiaj na wielkich międzynarodowych 
startować będzie również Słanisław Marusarz 
i Lipowski 
Lipowski, 
dzie. 
Polacy starlować będą w bardzo silnej kon- 
kurencji, ma czele której znajdować się będzie 
wicemistrz olimpijski, Norweg, Birger Rund, 
i jego młodszy „brat, 


Kwapień, Krzepłowski, Tajner i Dzie 


podaje do wiadomości. że sekretariat- klubu 
(ul, Nawrot 73-75, tel 177-32) czynny jest co- 
dziennie prócz niedziel i świąt w. godzinach. 
od 16—20. Wydawane są legitymacje 1 przyj- 
muje zaległe: od marca składki członkowskie, 
Składki można również wpłacać na PKO kon- 
to Nr VII — 598. 


go w pływamiu i skokach (w niedzielę) będą 
nie tylko rewią ponad 120 pływaków i pły- 
waczek Łodzi, liczby dotychczas na żadnych 


pu oraz egzaminem realnych i nabierających 


udział w mistrzostwach). 
H dzień mistrzostw okręgu — 29 lutego br. 


mistrzostwach łódzkich nienotowanej od zara- |ŁOZP do -komisji 
nia ŁOZP, ale także sprawdzianem ich posię-|okręgu i prosi o przybycie: 


Godz. 10 rano — przedbiegi (wstęp dla mło- | neusz Marciniak, Jam 


Z życia DKS=u 


W. związku ze zbliżającym się lerminem do-| 
rocznego walnego zgromadzenia, Zarząd DKS-u|0 zwyczajnym walnym rocznym zebraniu sek- 


Zarząd sekcji piłki nożnej zawiadamia 
ch. Odbędzie śię ono w niedzielę, 15 lutego, 
o godz. 9,30 w pierwszym terminie i o godz. 
10 w drugim tefminie. 
* = = 

Zebranie sekcji motocyklowej odbędzie się 
w czwartek, 19 lutego, o godz. 19, Po zebra- 
niu referat: „O budowie silnika”, 


Godz. 17 — finały eniecje mistrzostw 
i ogłoszenie wyników). 
ŁOZP wyznaczą dietepujących członków 


sędziowskiej -mistrzostw 


Naczelnik zawodów — Słanisław Piątkow= 


rozmachu poczynań nowego Zarządu Łódzkie- | ski. 


go Okręgowego Związku Pływackiego: Gospodarz zawódów — mgr Michał Czar- 
I dzień mistrzostw okręgu — 15 luty br. necki. Á 
Godz. t0 rano — przedbiegi (wstęp dla mło- Sędzia główny — Eugeniusz Majchrzak. 

dzieży szkolnej bezpłatny). Kierownik biegów i skoków — Marian Bi- 
Godz. 17 — finały (i uroczystość otwarcia; lecki. 

połączona z defilada wszystkich biorących Starter — Tadeusz Leśniewski. 


Sędziowie mierzący czas: Jerzy Barszczak, 
Alina. - Tdzikowska, Helena Leśniewska, Ire- 


niak- Tadeusz Gołę- 


Progrom radiowy na dziś 


Program na piątek 13 lutego 1948 r. 

12.03 Wiadom. połudn.; 12..08 Przegl. prasy 
stoł,; 12.15 Muzyka; 12.20 „Z mikrofonem po 
kraju% 12.30 Audycja popułarna; 13.15 Przer- 
wa; 15.00 (Œ) Audycja słowno-muzyczna 
„Mieczysław Karłowicz”: 15.20 (Ł) „Zwiedza- 
my atelier filmowe"; 15.30 (Ł) Wiadomości 
lokalne; 15.35 (Ł) Rozmaitości; 16.00 Dzien- 
nik; 16.30 Audycja dla chorych:; 16.50 „Na- 
sze uzdrowiska”; 16.55 Aud. dla młodzieży; 
17.10 Aud. Komisji Ochrony Zabytków Prze- 
szłoścy 1745 Koncert dla- przodowników 
świata pracy; 18.00 R. U. L, „Rozwój polskiej 


myśli demokratycznej” wykład prof. B Leś- 
nodorskiego; 18.15 (Ł) Muzyka szwedzka: 
18.45 Biuro studiów o powieści radiowej 
„Żelazna kurtyna”; 19.00 Skrzynka technicz- 
na; 19.15 Koncert symfoniczny; 20.50 (Ł) 
Muzyka z płyt; 21.00 Koncert muzyki ludo- 
wej — transmisja z Pragi; 22.00 „U naszych 
przyjaciół”; 22.30 Muzyka; 22,45 (Ł) Koncert 
życzeń (cz. 1); 22.58 (Ł) Omów. progr. lokaln. 
na jutro; 23.00 Ostatnie wiadomości: 28.20 
(Ł) Koncert życzeń (cz. M): 2355 Wiadom 
z ostatniej chwili; 24.00 Zakończenie audycji 


UWAGA SŁDACHACZE V KURSU 
DZIELNICOWEGO GRUP A 


Komitet Łódzki Wydział Propagandy za- 
władamia, że dziś w piątek 13 lutego br. 
o gddzinie 18 odbędzie się kolejny wykład 
n. t. „ZSRR — nasz sąsiad i sojusznik”. 

Wykłądaja w Dzielnicach: Bałuty — tow 
Smał, Staromiejska — tow. Witkowski, Śród 
mieście — tow. Falkowski, Śródmieście — 
Prawe — tow. Stefańczyk, Śródmieście — 


i hymn. 
Lewe — tow. Hecht, Górna — tow. Jaszezyn 
Górna — Prawa — tow. Alpern, Górna — 


Lewa — tow. Sas, Widzew — tow. Ptasiński. 
Ruda Pabianicka — tow, Chuchler. 


UWAGA! STUDENCI PPR-owcy WYDZ 
PRAWNO-ERONOMICZNEGO U. £. 
Zebranie Kóła partyjnego studentów Wyd” 
Prawno-ekonomicznego odbędzie się w piąte! 
dnia 13 bm. o godzinie 20-w świetlicy Kom 


Miejskiego PPR. - wa, 


m 4 


okręgu łódzkiego w ping-pongu — DKS, 
ra rozegrała spotkanie towarzyskie z mistrzem 


Brygady Traktorowej. 


Sport w Związkach Zawodowych 


Samorządowcy przystępuą do umasowienia sportu wśród swoich pracowników 


Zadaniem tej komisji będzie tworzenie sek- 
go sportowych na teremie Łodzi i klubów, 
usprawnieńie działalności sekcji i umasowia- 
nie sportu wśród swoich pracowników, orqa- 
niżowainie zawodów i imprez sportowych oraz 
przygotowywanie swych sportowców do Ogòl- 
I nopolskich Igrzysk Sportowych Związków Za- 
wodowych w- Warszawie (19—22 sierpnia), na 
których wyłoniona będzie reprezentacja 
Związków na Międzynarodowe Igrzyska Zw. 
Zawodowych w-Pradze Czeskiej, 

Ponieważ Prezydium Zarządu Okręgu Łódż 
Związku Zawodowego Pracowników Samorzą- 
du Terytorialnego i Instytucji Użyteczności 
Publicznej R.P,'w osobach przewodniczącego 
ob. Zygmunta Wiodarskiego i sekretarza Mad- 
riana Garbalińskiego, jest jak najprzychylniej 
mstosunkowany do spraw związanych z wycho 
waniem fizycznym i sportem — samorządow- 
<om-sportowcom, o ile wykażą zapał -i chęć 
do pracy, wróżymy piękną przyszłość, 

Na razie pozostaje nim tylko życzyć, po- 
myślnego startu. 
UPOFYTPLYOYFOLYOWKAWANL ET AYNOOOWANEENETA 


W sobotę o godz. 18 ŁÓZŻK organizuje drugie 


w tym roku- zawody kolarskie na rolkach, 

Tym razem ma dojść dö sensucyjnego poje. 

dynku pomiedzy Bekiem u Pietraszewskim, 
Na zdjęciu — Bek podczas treningu 


Oficerowie w ringu 


W niedzielę w sali Teatru Populammego od- 
będzie się towarzyski mecz bokserski pomię- 
dzy Oficerską Szkołą Pol.-Wych. a IKP; 

W programie 8 walk. Początek o godz. 11. 


120 pływaków na starcie 


okręgowych m strzostw pływackich Łodzi 


Nadchodzące mistrzostwa Okręgu Łódzkie- dzieży szkolnej bezpłatny). 


biowski, Kazimierz Chojnacki, 


Anastazy Maj- 
chrzak, Janusz Rudzisz, 


"Sędziowie torowi — Diłużniewski, Jeżak. 

Sędziowie celowniczy — Tgnatczenko, Mer- 
chel. 

. Sędziowie piłki wodnej — Euqenittsz Maj- 
chrżak,. Mieczysław Szwankowski. 

Sekretariat — Drabik, Sommerowa, Kucie- 
wiczówna, Rudziszowa. 

Informacja publiczności — Kazimierz Choj 
nacki, Tadeusz: Gołębiowski. 


Początek przedbiegów punktualnie o godz. 


10-tej rano, 


Początek linałów punktualnie o godz. 17-tej 


wieczorem. 


-= 


Ping-pone $c DKS-u_ 
zwyciężają w Kaliszu 


W: Kaliszu bawiła mistrzowska drużyna 


któ- 


okręqu poznańskiego — „Biełarnią* (Kalisz), 

groemiąc gospodarzy w wysokim stosunku _8:1. 
Punkty dla Łodzi zdobyli: Pigmej, Krysik 
Grzelczyk« Honorowy punkt .dlła gospoda- 
i uzyskał Wojny. 


P.etraszuwski w barwach 
„Partyzznła” 


‘Popularny kolarz łódzki, Lucjan Pietraszew- 


ski, mistrz Polski w biegu na przełaj i mistrz 
województwa łódzkiego, w przyszłym sezonie 


lastować będzie w barwach KS Partyzant" 
Pietraszewski z dniem 1 stycznia otrzymał 
plnienie z- DKS-u. 


CO NOWEGO W ZWM? 


UWAGA! -CZŁONKOWIE BRYGADY 
TRAKTOROWEJ 


W sobotę dnia. 14, 2. 1848 r: o Sy 2 


* lokalu Zarządu Łódzkiego ZWM, PL Zwy 


ęslwa 13 odbędzie się zebranie E, ÓW 


Obecność obowiązko- 


